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DYREI<CJA· 

ódzkiego T owarzysłwa .. E ektrycznego, Spółki Akcyjnej 

(Elektrownia Łódzka) • 

zawiadamia swoich odbiorców energp elektrycznej, iż od dnia 2~go stycznia 1931 roku, wydawane będą personelowi, spełniającemu 
czynności służbowe na mieście, 

AC EKOL lłll ·aó OWllGO Z FOT GllAFIAAI 
zaopatrzone w pieczęcie oraz plomby firmowe i podpisy Dyrekcji. Legitymacje te zawierają wyszczególnienie funkcyj słu~bowych oraz 
są ważne do końca 1931 roku. Dotychczasowe legitymacje zostały unieważnione. 

PP. Odbiorców energii elektrycznej uprasza się o zażądanie okazania legitymacji służbowej przed rozpoczęciem czynności przez 
funkcjonarjusza elektrowni. 

Na riniejsze rozporządzenie Dyrekcja Łódzkiego Tow!rzystwa Elektrycznego, Spółki Akcyjnej, specjalpi~ . zwraca uwagę PP. 
Odbiorców, nadmieniając, że za nadużycia osób, niezaopatrzonych w legitymacje Towarzystwa, nie przyimuje na siebie żadnej odpo­
wiedzialności. 1886 

OMITY GOSć GRECKI W WARSZAW 
• • Uroczyste przy1ęc1e premiera Venizelosa w stolicy Polski 

WARSZAW A, 30.XII. Dziś o godz. 9.25 
#zybył do Warszawy grecki prezes Rady 
\'1.i11~trów Venii.clos wraz z małżonką. Go· 
ki powitali na dworcu p. prezes Rady Mi· 
1fatró wWalery Sławek, p. minister Spraw 
fagrn.nkznych August Zaleski z małżonką, 
~ooci i minister pełnomocny Grecji ·p. 
Lagudatis, oraz wyżsi urzędnł-cy poszcze­
gólnych Ministerstw. Po powitaniu i krół· 
triem cercle w salonach recepcyjnych dwor. 
ca· p. premjer Venitl:elos wr~ z małżooką 
odjechai do swych apartamentów w Hote-. 
lu Europejskim, o godz. 13 m. 30 był obec· 
ny na śniadaniu u posła greckiego, a w clą 
gu popoludn:a złożył szereg wizyt, m. i.n. 
premjerowi Sławkowi i ministrowi spraw 
r.agrancznych - Zaleskiemu. 

W godzinach wi.ecwmych p. minister 

obiad na cześć p. premjera Venizelosa. ścia i jego małronki oraz jego otoczenia i j czajnego republi!ki greckiej w Warsi.awie 
W obiedzie tym oprócz dostojnego go- ministra pełn0111QCnego i posła nadzwy. z małżonką wzięli m. in. udział premje.r Wa 

tery, Sł.awekt wice-marszałek Sejmu Pola­
kiewicz, gen. Rydz • śmigły i in. 

W czasie obiadu przemówienie wygto. 
slt p. minister Zaleski i premjer Venizelos. 
I>{) obiedzie odbył się w salonach pp. min. 
Zaleskich raut, na którym byli obecni człoo 
kowde korpusu dyplomatycznego z nuncju· 
siem apostolskim Mannaggim, ambasado· 
rzy Francji, w. Brytanj.i, Włoch, St. Zjedno 
czonych, p. premjer Walery Sławek, człoo 
kowie rządu, ks. kardynał Kakowski i m. 

9'&A•STW A 
"Robotnika" 

łpraw zagranicznych August Zaleski wydał Dowiadujemy się z miarodajnego źr() 
· dła, ie wi'adomość w numerze „Robotni· 

I NAJWESELSZY I 
ka'• z dnia 3Q.go b. m. o nieprzyjęciu przez 
nuncjusza papieskiego msgr. Mannaggi'ego 
orderu „Polonia Restituta" - jest całko-

SYLWESTER
I wWie nieprawdziwa. 
I W tym samym n-rze „Robotnika" zaa~ . 1 POWITANIE VENIZELOSA NA DWORCU W WARSZAWie. duje się wiadomość głosząca, że b. prezy. 

dent RzeczyPoSpolLtej, p. Stanis:a~ Woj-
tradycyjn ym zwyczaj em !!!!!!!!rl!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!l!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!I!!!!!!!!!!!!!!!!! ci ech owski, został odznaczony „Kkyżem 

T VOLI" Marszałek Joffre .zdrowszy f!:\::!~g~~~~~~~~.~ednak ni~ przyją~ 
W ff I : Z p0wodu spózmooe1 pory ll!e udał(' 
Wyst~py artystów . 
teatrów miejskibh: 

Zelazny organizm zwyci~sko walczy z chorobą ~ się sprawdzić. czv ; t.R wi;t.damo.śł. nj~ 
· · . • • • Jest fałszywa. 

Wandy Jakobińskiej 
Konstantego 
Tatarkiewicza 

Mieczysława Zonera 

Paryż 30 grudnia. I piej, zażądał wody . i pozywferua. Po spo-
W stanie zdrowia marsza.łka Joffre'a życiu posiłku marszałek zasnął. . · 

zas~ sensacyjny zwrot na lepsze. Ogłoszony o godz. 19.50 biuletyn o sta 
Komuirlkat lekarski wydany wczo. nie zdrowia marszałka Joffra stwierdza, że 

raj o godz. 17-ej stwierdził, że marsza· poprawa postępuje w dalszym ciągu, jed· 
łek znajduje się w agonji i że godziny nak prognostyki na przyszłość pozostają 
jego są policzone. O godz. 11-ej wieczo- jeszcze pod znakiem zapytama. 
rem lekarze oświadczyli ponownie, że PARYŻ, 30.XII. Sztab marszałka joffre'a 
zgon nastąpi lada chwila, ponieważ puls kom1m?Auje że Ojcie<: św. wystosował do 
niemal ramad, a je-dynie serce stawia nuncjusza ~postolskiego w Paryżu następu 
jeszcze opór. Wszelka nadzieja p&epsze- jący telegram: 
nia zdawała się być strac01Ut. „Przekatcie Joflrowi specjalne me bło· 

Moc atrakcji i niupodzianeJc. Tyma.asem po godzinie 11-ej mar- gosławieństwo Ojca Sw„ który modli się 
Dancing do rana. st,alek Joffre odzyskał pnytomność i po za niego o łaskę ni'.ebioeską. 

9ił•••łl!!l••••••••-._,ośw)adczeniu l~m. że e~u~ si~~ !::J~ 1$.ai:.dyna.ł.„ ~ccelli". 

... ~:o NOCY 
SYLWESTROWEJ 

~;~~i:~ ŻUREK POLSKI 
do 

„ESPLANADY" 
Piotrkowska 1 OO 

Otwarte od godz. 5-cj rano. 
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Pbrtuga~czycy po polsk 
witają Marszałka Piłsudskiego 

Prasa lizbońska omawia żywo i obszer 
Ikt przyjazd Marszałka Piłsudskiego do 
'fortugał ji. 

Portrety Marszałka, fotografje przedsta­
wiające poszczególne momenty z podróży, 
iość wyczerpujące bi-0grafje i opisy przy­
•ęcia Marszałka przez władze i ludność por 
tiagalską oraz kolonję polską w Portugalji, 
zapełniają szpalty p~sm różnych odcieni. 

na łamach swej prasy 
„jornal de Noti:cias" pisze: „Przybył I w rzeczywistości tej marsowej surowości , 

do nas w odwiedz:ny najsławniejszy obywa I jru{ą nadają jej rozma:te portrety i karyka 
tel Polski, który ją wskrzesił i ocalił przed tury - pisze: „postać to o tniędzynarodo 
najazdem jej wrogów". wem znaczeniu i wspaniały symbol narodu 

Dzi.enni1k ten zaznacza, że Marszałek polskiego" „Wfolki mąż stanu i sławny 
Piłsudski zamierza spędzić na Maderze 4 żołnierz - znany dzisiaj w całym świecie". 
tygodnie, aby wypocząć po trudach prac Prasa porfugatska w życ~rysach Mar -
państwowych. szalka przypomina, że ten wielki Wódz 

Marszałek PHsudski, będąc bardzo zmę Narodu był jednocześn'.e najdz~elniejszym 
czony po 5-dti.IOwej podróży bez przerwy, bojownikiem o ideały ludu pracującego, że 
nie udzielał żadnych wywiadów dziennika- to on jest współtwórcą Socjalistyczne,' 
rzom. „jomal de Noticias" wspominając Partji Polskiej, założycielem i pierwszym 
o tem, dodaje: redaktorem „Robotn:lka", że za czyny re-

"Wiemy o tem, że Marszałek Piłsudski wolucyjne odcierpiał więz0enie, Sybir, tu· 
jest człowiekiem czynu nie słów". taczkę ••• 

Miłe uderzają wzrok Polaka czytające- z głębokiem zrozumreniem całej ideo · 
go artykuł w „jomal de Noticias" . słowa logji i działalności Marszałka Piłsudskie­
polskie: ,,Nlech żyje Marszałek!" go omawia Jego życie i podróż dzienni!< 

„O Secuk>'' wyraziwszy naprzód swój „A Voz0 podkreślając, że Marszałek po 
podziw dla zewnętrznej aparycji, Marszał- dróżuje incognifo, a w paszporcie ma zr: 
ka, zaznaczywszy, że fizjooomja jego przy- znaczone jako zawód: ,,urzędnik państwo· 
P,OOJiaająca nrecó Clemenceau, me mając wy polski". 

Nr. 8~G 

POMNIK TADEUSZA ICOśCIUSZKł 
W POZNANIU-

pg. projektu art. „ rzeźb. Trzciłis.kiej , 
Kamińskiej. -

·· u111c1n1 
2 członków bandy usypiaczy'. 

I 

4ózmowa Pana Marszałka Piłsuas:.:iego 
a p. Prezydentem Republiki Portugalskiej 

gen. Oskarem Cannona. -
' ' , ~ ....... .... . • - „ ---· ---- -·- ·-

UCIElłllłlEllłZ~ . 
pod gradem kul 

Wilno 30 grudnia. 
Donoszą a pogranicza, że ubiegłej no 

4 · w rejonie Dryna-Dzisny trwała kil- Na dworcu kolejowym w Lizbonie powita li Pana Marszałka Piłsudskiiego minister 
kogodzinna strzelanina po stronie so- wojny (z prawej) i minister spr aw zagranicznyc~ Portugalji. 
wieddej. Na teren polski prudostała się 

WILNO, 30.XU. Na szlaku kolejowym! 
Stolpce-Warszawa władze ujęły przypad, 
kowo dwuch członków bandy usypiaczy w 
chwili, gdy usiłowali oni okraść uśpionego 
papierosem przemysłowca. Usypiaczem 
okazał si-ę Henryk Krylicki z Warszawy, 
zaś jego towarzyszką Zofja Orzeszowska1 

rzekomo mieszkanka Kijowa. KryEcki w 
czasie aresztowania zasypał policjantowi 
oczy żrącym proszlclem i wyskoczył na tor: 
le ..; wpadł w głęboką śn'.eżną zaspę co unie 
możlliwiło mu ucieczkę. Pociąg 7;łf,....„,...„ __ 

i zbiega ujęto. 

RANOOON, 30.XIL Odd2 
stoczył bitwę z grupą powstańce 
z 200 ludzi. Po stron;e powstańców padło 
około 50 ludzi-. Wojsko nie odniosło strat 

srupa zbiegów. W chwili, gdy zbiegowie 
przekroczyli linję graniczną, z lasu wy- z • ł ł d • ł • JBdł oddział strażników sowieckich~ któ- am1as z ago zen1a -- ,znaczne zaos rzen1e 

zu, gdzie internowanych Jest obecnie 
;t~~i;;:;::~~~ 1WOJN C NEJ z 
bardzo wielu kułaków. N• 1• b • • d ł h kł d d ' Osadzeni w obozie koncentracyjnym 1emcy zerwa 1 o ow1ązuJący o yc czas ~ a rzewny· 
&ułac~ mają być partjami. wy~yłani ~ Mimo gotowości wyrn.żonej przez ża.ć teg·o ukadu. Jako powód swej decyzji Iła układem tym.czasowym, mającym na 
S7~Jf. Internowani, ~0Wie<!ziawsz,y Sif rząd polski do odnowienia układu drzew- rząd niemiecki powołał się na trudności celu uregulowanie obrotu drzewnego mię 
tD ich czeka postanowili zbiec do Pol- nego polsko-niemieckiego, wygasające- techniczne ratyfikacji tegoż układu przez dzy Polską a Niemcami do chwili wej­
Ui. J k nika • . ki • • go, jak wiadomo, z dniem 31. 12. 1930 r. parlament Rzeszy. ścia w życie ogólnej umowy gospodar-
..... .c a wyd tal~ ~znan tuCie ruerloki"':' rząd niemiecki postanowił nie przedłu· Umowa drzewna polsko-niemiecka by czej. -.vl"ZY prze os 1 su~ na eren po s , 
pupa uciekających liczyła 100 osób, e!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!il!!l!!ll!!l!~~!!!!l!!l!!!!!!!!!!!!!~~~l!!!!!l!!l~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!l!l!!!!!!l!!!!!!~~~l!!!I!!~~~~~~~ Mimo gotowości Wyrażonej przez 
jednak część została ujęta przez straż 

1 1 
d , • rząd polski do przedłużenia układu drzew 

sowietką, część 7.8Ś ciężko rannych pozo- słotny ce po rozy nego, uzewnętrznionej w rozmowach pol 
ęłała w lesie (Iskra) · sko-niemieckich już we wrześniu b. ror 
'@;.! --0-.- rząd niemiecki nie zgodził się na jego 

~ r Brueninga i Treviranusa na P,Ogranic~e przedłużenie. 8ACZllOSC Z drugiej strony polsko-niemiecka U· 
aclblorcy energJ•i elektryczneJ• Paryż 30 grudnia. Prusach Wschodnich, czas pracuje prze- mowa gospodarcza podpisana dn. 17 

„Echo de Paris" omawia zamierzoną ciwko Niemcom. Po pięknych słowach i b ul · in Elektrownia łódzka ostrzega odbiorców d k R B • d t h b" t · h ul d k h narca • r., a reg UJąca m. · sprawę po róż anclerza zeszy ruenmga o pus yc o ie mcac g po at owyc , otirotu drzewnego pomiędzy obu kraja-
~rgji elektrycznej przed nadftżyciami ze pi·owincyj wschodnich. Korespondent rąd Rzeszy uznał, że nadszedł moment mi w żadnym mzie nie będzie mogła 
strony osób, niezaopatrzonych w nowe le- berlińs!d dziennika zaznacza, że pomjmo rozpGczęcia polityki bardziej akty~ej. wejść w życie przed terminem 31 grud~ 
gitymacje, koloru różowego, wydane w dn. zapewni~~ ze strony n~emiecki~), jako- . Pod pozorem pomocy ,dl~ rolmctwa nia b. 1._ t. j. datą, w której umowa dr7A 
2 b. m. funkcjonarjuszom elektrowni. by podroz kanclerza miała nosie charak- uzyto znacznych sum właśnie na pomoc wna w sa • · 

Każdy odb;~a energji elektrycznej we ter informacyjno • inspekcyjny, w rze- tym żywiołom, litóre prowadzą zajadłą yga • . . b' . 
własnym interes;e winien żądać ' okazania czywistości chodzi tu o podróż propagan i ostrą walkę przeciwko wszystkiemu co I . Rząd p~l~k_i pi zez za tegi ~.we. czy. 
mu przez zgłaszających się funkcjonarju- dową, której celem będzie wzbudzenie polskie. ~wne w. Bedmie co do prze~e1!1a U· 
Uf· ·nastrojów pangermanistycznych śród W tym stanie rzeczy podróż Bruenin- kładu ,drzewnego~ pragnął unilmąc ~ 

• • • „ ludncści. ga oznacza. zapoczatkowanie propagandy strzemu sto~un~ow ~<Jsp3d~rczych . mię· 
Kto moze int.erwen1owac Bruening i Curtius rozumieją dobrze w wielkim stylu n~ i·zecz ge1·manizmu w dzy obu kraJamt. l!siłowama te, m~te-

W sprawach podatkowych po wybo1·ach do polskich ciał ustawodaw nadgranicznych prowincjach wschod- ty'. wt skutek negadiyRwm~go ~tanowistkały, 
· / h · ·1 l p t · h zaJę ego przez rzą zeszy rue zos a Izba skarbowa wydała polecenie urzę czyc " ze na s as rn, omorzu a na we ruc • , , ik' d d t . (I kr ) · · · · 0 uw1enczone wyn iem o a rum. s a 

~ skarbowym, by w sprawach podait- - ---
*lowych uznawały jedynie interwencję 
dyrektorów związków i adwokatów z po­
milłięciem sekretarzy związków i innycl) 
l)~ób. 

Bandyci chińscy wykoleili pociąg 
Wiele osób zabitych, 40 rannych W sprawie tej ma nastapić interwen-

tja u prezesa izby skarbowej, gdyż zwląz LONDYN, 30.XH. Donoszą z Szangha- I Ddychczas wydobyto 40 rannych pa-
id kupieckie uważają, że w sprawach ich ju, że na Iinji kolejowe.i Cz!n - Czau - Szao. sE.icrów. 
ezłonków dyrektorzy nie mog·<i i·nterwen- .iang bandyci eh ,f.scy rozkn;:ciii szyny na Lokomctywa cksrlodowała powodując 
jować osobiście ze względów technicz- mosde, powodując wielką !rntastrofę lrnłc- i;ożar dalszych v;;:ig.cnów. Ogi.ext szerzy! 
Q1'cll, a adwokaci nie z~.jmują się spra- jową. si~ z w:•.:i!<ą ::;(.yt;;;:o:.cią, poniev;aż -,,; pocią· 
wami rozkładania podatków na rnty, lub Pociąg osobowy w pełnym biegu wy- ::;n znc,idowai s=ę transport matc:jalów 
odroczenia terminów płatności podatko- koleił się i spadł z wysokości 20 metrów do łatwopalnych. Banc;yci zbiegli z 1 adej-
~Jb) rzeki.. Uczba zabitvch iest bardzo znaczna. ściem t><>łicji.e 

. . 
PO ICA 

nie kupuje kolonji 
W ARS ZA \VA, 30.Xll. W jednym z dzieł! 

1:'.ków u!cazała s:ę wiadomość, jakoby Po1·
1 

ska prowadzaa pertraktacje o nabycie Jro-.1 

ten.ii portt1galskiej Angoli, w Afryce. Pol 
ska Agencja Te1egraf:czna jest upoważ·, 
u~ona do stw·erdzenia, że wiadomość ta 
jest całkowicie pozbawiona podstaw. żad­
ne pertraktac_je w tej sprawie nie są ani pro, 
wadzone, am nawet zamierzone 
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NURT ZYCIA' SKIE .N 

Współczesne życie polskie h'J}lo do-
tych niekiedy. iak wielka i szeroka. lecz 
leniwa w swym biegu. kapr))Śna i mielizna-
mi usiana, rzeka. ZIDolna toczył;y się jei 
często zmętniałe falc wśród niecałlriem je­
szcze uregulowan))ch i należycie nieumoc­
nionych brzegów. Gdzieniegdzie ławice 
piasku, zajmował)) prawie całą jej szero­
~ość. - gdzieniegdzie widniały pokryte 
bujną roślirmością W))spJJ, - gdzieniegdzie 
znowu ttvorzJ)ły ~fę ciemne, zdradliwe wi­
ą. 

Niepewną i zbyt płytlęą naogół była 
rzeka polskiego życia. A również nie· 
;;iroporcjonalnie słab})m i powolnym bJ;ł do­
tychczas głównJ) nurt jej szerokiego koryta. 

Zadaniem 1»sp6lczesnego pokolenia pol 
;Jeiego jest, nurt ten pogłębić. uczynić 

· wartkim i silnym, godnym dawnej tradycji 
t wielkości, wystarczając}Jm wreszcie na dłu 
;Jie lata naszej przyszłości. 

' Otwarcie wystawy polskiej w Tuilerjacii 
Paryż, w grudnia 1930 r. I niowski - „w cywilu" malarz z z.a.miło- To też, wb1·ew v:szelkim przewidyv,;.i.. 

Ostatm, tydzień był, rzec.z proi:: t a , wania - wykaligTafował masę bardzo ruom nałogowych pesymistów, otwarcie 
okresem najgorętszoej, f fnish'owej pracy. gustcvmych napisów; p. Klukowski, któ- wystawy nastąpiło 22-go grudnia, w dniu 
Sal do urządzenia było wi~le - cały ry z majora artyle1·jf przedzierżgnął się ~o godzinie zgóry ustalonej. Jes1..cze i poo 
gmach muzeum Jeu de Paume - pokaz w 11iepospohtego rzeźbiarza, okazał się mnym względem omyliJii się proi·ocJ 

stu lat pracy polskiej też l zdolnym ... stolarzem; kapitan Rup- przez czarne szkła na ś~iat patrzacy _. 
w skali i.ycia europ~jskiego. Koncepcja niew11ki przypomniał sobie czasy wysta- inauguracja nietylko odbyła się z ~zoro­
wystawy wymagała odpowiedniej formy wy poznafaJtiej i zawf-eszal obrazy w wą punktualnością, ale i wypadła wyjąl· 
plastycznej, którą należało parokrotnie ~ ali 1920-go roku; p. Kurzątkowski prze kowo, wręcz rekordm·ro wspaniale. Przy · 
zmieniać w związku z nadsyłanymi wy- kształcał najcrdynarniej~zą te.kturę na było około dwóch i pół tysiąca osób, na· 
kazami eksponatów pochodzenia kraje- prześliczne ornamenty leż~!cych do „Tout Pańs" dyplomatyczne·· 
wego. Prof. Jastrzębcwski, który tę fo1·- o motywach heraldycznych; go, parlamentarnego, wojskowego, inte-
rnę plastyczną. zrealizov,·ał, wyv:iązał si? p. Ju~·gielewicz, stojąc na niebotycznie lektualnego; stawila dę tłumnie cała ko 
ze swojego zadania. doskonale. Prncując. ·wysokiej diablnie, ma1ował witraże kom- lcnja polska, od arystokratycznej „śmie­
od wczesnego ranka do późnej nocy ,.,,. pozyc.:ji prof. ,Jastrzębowskiego; p. Mro- tanki" po,.."Zynaj;1c, a na sferach robotni. 
gorączkowem tempie, komenderował je- żewski, p. Grabowski wespół z prof. Ja- czy.eh kończąc - słowem, był to 
dnccześnfe zespołem swoich artystycz- strz~b-Owską, majorową Korn~nfowską, jeden ze świetniejszych 
nych i technicznych pomocników. p. Kurmanow:! \.Yieszali cbrazy 1 tkaniny „ewenem~ntów" 

Nawiasem mówiąc, do roboty tej sta- etc. etc. Nie licząc całej gmmady fra.n- paryskiego sezQnu artystycznego 
wiło. się .1rn och.'<?tnik<~ . ~poro . piastykóv.· cuskic!l t..apice1·ów, malarzy, cieśli, ślu- A }H17Jede~ nie jest to byna.jmrueJ 
tuteJSZeJ kolonJJ pollik1cJ . .:1.faJor Rorzc- sarzy 1 t. d. wystawa artystyczna, jak to słusznłe i 2 

PERŁA MORZA POLSKIEGO 
Redaktor „Journal de Geneve~' o Gdyni 

Niewyczerpanem źródłem siły i ·wart­
feości głównego nurtu ŻJJCŹa u każdego na­
:odu, najważniejszym czynni~iem ukształ • 
lowania się biegu jego historji - jest in­
(emJJWna współpraca rvszysfkich obywateli 
uad dobrem własnej OjczJJzny. -źl1any ze swych sympatyj do Niemiec I na bardziej trudnym powrM tego kraju do 

reJaktor polityczny „Journal de Gc:nćve'', Niemiec". 
Instynkt samozachowawczy każe czło- William Martin, publikuje w widkim ge- Autor wyraża w zakoilczcniu swego-

naciskiem podkreślił w swojem p.rzamó­
wfen.iu inauguracyjnem p. ambasador 
Chłapowski, wTacając uwagę n.a doku· 
mentalno-historyczne wartośc1 tego pe> 
kazu. Obszern•e wyłuszczył założenie id~ 
ologiczne wystawy jej fnicjato1· i twórca 
p. Antoni Potocki, zabiemj~c głos w cha­
rakterze komisarza rządowego tej wysta. 
wy. W pięknej lmprowizaeji dał przej­
rzysty skrót syntetyczny stu1etnich dzi• 
jów walki 

IJJickowi pracować przcdewsz))stkiem dla newskim magazynie iulstrowanym „L'llltt- artykttłll obavvy, co do kryzysu, jaki pow­
utrzJ]mania swej egzystencji. Współc•cme stre" obszerny artykuł o rozwoju znacze- stać może nad Bałtykiem z powodu stwo-
u,arunki poz.walają jednalc /ęażdej normal- niu Gdyni. Artykuł urozmaicony jest sze- rzenia nowego portu, który „,być może „za waszą i nasz..1 wolność:, 

. d ~cioma fotografjami, które przeds tawia.i'l stanic si ę pewnego dnia najpoti;żniejszym pnypomniał nfespł}żyt~ zasługi, położop.ł: 
ncj i zdolnej do twórczej pracy JC nostce m. in. trzy porównmvczc krajobrazy Odyni na tern morzu ze wzgh;d<t na sw<t uiytecz- przez Polskę w 1830-31-ym i·oku oraz • 
poświęcać drobną bodaj cząstkę srv:ych z lat 1025, 1928 i 1930. ność ". 1920-ym dla sprawy pokoju pow~ 
sił i zdolności na działalność społeczną. Autor artykułu opisuj <: powody, które: W osta!n;c:j konkluzji !). Wiliam Mar- go, przypomniał doniosłą xolę polskiej l1'J 
działalność. pozbawioną charakteru ściśle skłoniły rząd polski d<J rozpoczi.;cia bu- tin s twierdza, że: „jeśli wszakże zdamy so- śli natchnionej w dziele tworzenia się no­
cgoistycznego, a skierowaną leu dobru Qj„ dowy własnego portu, przypominając bic sprawę z doniosłości wysiłku i z morał- woczesnBgo humanitaryzmu międzyna.ro-

K l strajk robotników gda11sk;ch w okresie v.:nj 11\.'go charakteru celu tych wysiłków, jakim dowego, przypomna.ł wybitny udział Pol· · 
cz_yzny i całej ludzkości. ażca zresztą ny polsko rosyjskiej , oraz inne trnctności, jc~;t wic:llrnść polskiej ojczyzny, nic można ski "' całym dz.isiejszym dorobku eyWm.; 
uczciwa, rv;ytrwała i nati;żona praca, doleo- jakie czynił Polsce Gdai1 sk. oprzeć się, uczuciu uwielbienia . (admira- zacyjnym. Zrozumiał myśl przewodnią p.. 
n_ywana nawet dla siebie, przyczynia się „Do tych powodów bczpośreunich - ton) vol)cc dzieła o którcm wielu ludzi Potockiego francuski minister sztuki, p. 
w zasadniczym stopniu do wspólnego dobra pisze p . .Martin -:-: dol'.!czyć ~ależy pm~o- sądziło, iż jego realizacja przerośnie siły Berthod, w odpowiedzi swojej bowiem za 
\ wzmacnia nurt narodowego życia. dy natury bardziej. pol.1tyc_zne1: Stwarza1~c młodego państwa. Polacy postanowili udo znaczył, jż dosyć już sięgania w bolesJl.Q 

, . . . ·- . , w t. zw. „kurytarzu·' w1elk?e miasto polskie wolłni , że ich zdolnaści techniczne są przeszłośc i chętnie, wraz z calą Francją 
Tu IDłasnre lez}} prz!Jcz).ma.mcb~„pr~c-. i potężny port, rz~d warszawski mógł znacznie wyższe od tych, jakie przypisy- patrzeć będzie w jasną i żywą l>l"ZYB1' 

ti)}ch mielizn na rzece polsleiego z,Ycta l mieć zamiar zamanifestowania publicznie wala im opinja publiczna i dokonali tego w łość Polsk~· 
poprzedniej słabości jej głównego nurtu. polskiego charakteru tego kraju i uczynic- zupełności". z. :ro. 
Male natężenie i brak w:ytrwałości w każ- -------------------
dej prac)), czy to ind:ywidualnej czy spo­
łecznej, - pewne leniwe niedbalstwo, lęk 
tirzed powzięciem każdej śmielszej dec)}­
::ji, małostkowa zaT»iść wobec ludzi sil­
n;ych i zdolnych, l»TC$zcie brak solidar-
11ości narodowej nie pozwalały, b~ życie 
Mlslcie potoczyło się wart/eim i . potężnym 
t;>rądem, godnym wielkiego i zdolnego na­
fcdu. 

Rozumiał to dobrze Wielki W ycho~ 
ll'awea Narodu, Józef Piłsudslei. Widząc 
w polskiem ŻJ)ciu zbiorol»em zwięleszające 
~ę z dnia na dzień mielizny bezm)}ślnej 
nieoględności, - tworzące się 1» coraz in­
nych miejscach zdradliwe rvirjl korupcji i 
U?archolstwa. - na coraz słahszJJ, cora:: 
marniejszJJ bieg, twórczego w;ysiłku spo­
łecznego, - postanowił działać sz))bqo i 
zdecydowanie, jak działałb:y l?ażdy Gen· 
jaln~ i NatchnionJ) siłą twórczą Inżynier 
-wobec zamierającej rzeki. 

Cz31n Legjo110WJ) - to pierwsze ocz_y­
,zczeme źródeł rzeki polskiego życia. 
Zwydęsleie wal/ei - to umacrtianie jej 
brzegów. Olbrzymie prace organizacyjne 
.PVaczelnika Państwa i Naczelnego Wo-
1.za - to regulowanie ogólnego biegu tej 
rzeki. W reszcie cz_yn majoY»31 - to pier­
UJsza wielła i zdecJ)dorvana akcja bezpo· 
średniego pogłębienia głównego nurtu. po 
/>tórej poszły dalsze - aż clo dzień dzi­
~ejszy. 

~Viellta rzelca polskiego ż»cia znalazła 
~odnego siebie "fllielkiego Inżyniera. - ale 
:hoc prz» Nim slanęl)J Jo roboty rzesze 
'udzi dobrej woli, wciąż j~zcze brak do· 
,falecznej liczby robotników. A zapraw­
ię, gd:ybyśm;y l»sz;yscy stanęli do pracy, 
gd:yb:yśm) solidarnie szybko i sprawniP.. 
rv:ykon)l'Wali tvsqazania Piłsuds~iego, zo· 
:!awilibJJlmy polroleniom nas~ę/mym potę3:­
•u1 r:ekę życia o nurcie DJartlr,im, pellJff~m 

POROZUMIENIE WĘGLOWE 
POLSKI, ANGLJI i NIEMIEC 

(Wywiad z inż. Al. Falterem) 
Prezes ini. A. Falter, ;;en. <l)r. koncernu węglo· mienie na podstawie gospodarczej. Zda- osiągnięcia tego porozumienia, istnieją w 
wcgo „Rehur··, udzielił przedstawicielowi Agen niem polskich przedstawicieli byłoby rze- Anglji różne zapatrywana. Najbardziej TOZ· 
rji ,,ISKRA" następufocyrh inforinacyj o 11rze· czą celową przeprowadzić najpier~ roko- powszechniona jest opinja, że należy dążyć 
biegu obrad odbytej niedawno w Londynie kon· wania w sprawie takiego porozumienia. do ogólnego porozumienia węgiowegc 
fcrencji między przed,1awicielami rządów pol- w toku rokowań strona polska dowie- mi·ędzy Anglją, Niemcami i Polską. Ze 
skiego i angielskiego: . . działa się od przemysłowców angielskich strony rządu angiels~iego ic!err porozumie-
- Przed około trzema tygodmanu za- bardzo interesującego faktu, że podpisany nia popiera ~ilnie ?~óch !ll~nistrów resorto· 

proszony zostałem przez Rząd polski do z początkiem r. b. protokuł ramowy mię- wych, a m1ahow1c1e: 1mmster handlu p. 
w:oięcia udziału.":" charakte.rze rzeczozna\~- dzy angielskiem „Zagłębiem Pięciu ~raha.m i mi:1ister górni~tw_a Shinwell. 
cy w konfere11c11 _w _spra.w1e uregulowania I H rab sl w", a polskim przc:mysłem węg Io-! r ~·zeb1eg wal~1. konk~1r~11cy1n~J na_ rynkach 
czasu .Pra'?y w gorn tchy1c :vc;glow~m. Ro- wym posiada obecnie u wiele więcej zwo-1poł.1~ocn)'.'cl_1_1 )CJ wyniki potw1e1:dziły s!usz 
k~"".ama .miały toczyć się między przedsta- lenników niż przedtem. Podczas gdy w 

1 

nosc OPlllJ'., ze walka t~ do mczego kcrn-
w1c1ehm1 styczniu 1930 r. protokuł ramowy zawarty kretnego 111~ cl~prowadz1, a _wyrządz~ pre 

pclskiego ~angielskiego rządu. został jedynie z przedstawicielami wspom- d~~entom w1el_k1e. szkody. Mm10 ostrei wał 
Przewidziana również wym iana zdal'i na nianego Zagłębia, to obecnie także zagłę- k'. 1<on.kurcnC~J~1Cj ze strony przcmyslu an· 
temat gospodarczego porozumienia węglo- bia Northhumberlancl i Durham stały się g1~lsk1ego lldZ_I?ł Pr?centowy z~;!u J'.Ol­
wego. Delegacją angielską kierował min. zwolennikami idei porozumienia. Zagłębie sk1eg~ do kraJOW. po~nocny<:h 111c zm'.ll ~l 
Shinwell; ze sfrony polskiej rokowania Poł. Walji nic wypowiedziało się jeszcze szył ~ 1 ę lee.z przeciwnie wzrosł powazme 
prowadzone były przez dyr. dep. górnictwa pozytywnie w tej sprawie, nie jest już jed- P. mm; ?Irn:well l~rzckon~ł si ę o be~~ku . 
p. inż. Cybulskiego i przez głównego in- 11 3 k zasadn .czo przeciwn...: porozum:cnie. Za tecznosc1 te_J walki przec1~ko 1:olsk'cn1t1 
spektora pracy p. inż. Klotta. Ja byłem o- głgbie to stoi obc.;rn ir.: na s tanowisku że przen:iysło"? węglo.wemu t stał s.1ę. tera z. 
becny przy wszystkich obradach, jednak międzynarodowe porozumienie węglowe Jak s1~ z9a1e, gorliwym zwolennik1cm PO• 
bezpośrednio na tok rokowań rie wpły\•;a- tylko wówczas będzie celowe, jeżeli doj- rozum1ema. 
łem. Nie czuję sicr wic,:c upra-wniony Jo da- dzic do skutku równocze§nie między An- W rezttltaoie przeprowadzonych roko­
wania ja~ich.kolwiek jnformacyj . o ':'Y~1iku glją, N.icn:cami i P?lsk_ą._ Tylk? . z~głębie wań ~podziewam się, że z inicjatywy an­
tych rokowan, mogę jednak powiedz1cc, że sz1<ock1e 1cst przec1w111k1em tc1 ·1c\e1, a to gielsk1ego przemysłu lub rządu odbędzie 
pr~;~stawiciele ~lsc_y zapragnę li szcze_rze dlatego, że ~1ie u~naje on.o wsz~lkiego p~zy się w początkach l 931 r. w Lon<}ynie kon­
do_1sc do poroz~n11e01a z r_ząclem ang1el- musu organ1zacy1ncgo, iest więc. pr.zec1w- fpencja przedstawicieli polskiego, angiel­
skim„ natur~ln~e bez zb~tmego obci<J.żania nikicm każdego v,rogóle poroz_U!~ucm~. Za- sfoiego i niemieckiego przemysłu węglowe· 
polsk1,ego gormctwa. Juz na po_czą ~kt~ ro- głęble to. byłoby skłonne wz1ąc. u~ział w go, która - być może - doprowadzi jut 
kowan polska stroua dała p. mrn. Sh1wel- rokowamach na temat porozum1ema wę- do jakichś konkretnych rezultatów. 
!'owi do zrozumienia, że górnictwo polskie glowego, jednak tylko wówczas, gdy nie (ISKRA) 
nJe zdoła unieść dalszego obciążenia, do- będzie szło o jakąś organizację przymuso-
póki nic nastąpi międzynarodowe porozu- wą. Można było więc stwierdzić, że idea 

!!!!!.~=- w w '"'!! 1ni~d zynaroclowcgo porozumienia węglo-
wego uczyn iła w Allglji w ciągu roku bic-

i im{Jonując))m. Ż <1 cego bardzo znaczne post<,: py. Zawclzię-
H asło dnia i czasÓDJ najbliższych rvm- cza~ je n:il c ży główni e energicznej obronie 

b W d nad icki porozum:enia ze strony trzech wielkich no rzmieć: - „ sz 11sc}1 u prac,, ~ 
.;? ' zagłębi: Midland, 1 ~.orthhumbelanc! i Dur-

poglębieniem nurtu r~e~i poh~icgo ŹJ,.'" ham. . ,„ 
cza. W. Ż. Co cł o drogi, któr::_t należy bóiść celem 

Nowość! ! ! Nowość!!! 
Aleksy Rżewski 

W Walce o Polskę Niepodległą 
Wspomnienia 1798 

(druku 256 i;tron i 3 1iustracje) 
Wydawu. Księg. Łódzkiej „CZYTAJ" 
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olu alk eh • • r o~ar 
Samobójstwo kochanków przy dźwiękach gram of on u 

Dwa trupy z przestrzelonemi skroniami przy biesiadnym stole 
W domu przy ul. Kopernika Nr. 4 jcfa, usunęła się z mieszkania, pnenosząc W ostatnią niedzielę, w g~ ~ 

zamieszkuje od roku 31-letni Grzegorz się do mieszkania rodziców przy ul. Za- południowych, Smorzeń przyszedł do mi• 
Smo1-zeń, zatrudniony w fabryce poń- kątnej. szk.ania w towarzystwie jakiejś młodej 
czoch przy ul. Zielonej. W sąsiedztwie zwracaino bardzo czę- przystojnej kobiety. Mieszkający w są. 

Smorzeń zarabiał dobrze, wobec czego sto uwagę na fakt, iż Smorzeń sprowa- siedztwie lokatorzy domu słyszeli dźwię 
prowadził dzał co raz to inne kobiety do swego mie- ki grającego w mieszkaniu Smorzenit 

hulaszczy tryb życia. szkania, w którem urządzał pijatyki, gramofonu, oraz odgłosy ożywiQUej roz. 
z dniem 1 stycznia 1931 roku Łódzka żona Smorzenia, Stanisława, nie mogąc trwające niejednokrotnie do późna w mowy. 

Kasa Chorych zmienia dotychczasowy sy- vlpłynąć na męża, aby zmienił sposób ży- noc. Około godrztliny 8...ej wieczór sąsie 
~em opłacania składek za ~użbę domową, ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ ~ 
miano~cie: zamiast znaczków, wykupy- usłyszeli jakieś trutSki, 
wanych dotychczas przez pracodawców, Redukci·a w fa•b:arni·ach ponieważ jednak gramofon dźwięczał \ 
wprowadza się pokwitowania, które będą 11 A dalszym ciągu, przeto n1e zwrócono nr 
wydawane płatnikom. 1· wykon' czaln1·ach okręgu . łódzki· ego nie wielkiej uwagi, jak również na zapa­

dłą następnie w mieszkaniu ciszę. 
Opłaty składek, jak dotychczas, uiszczać . . . . . . , Od tej chwili sąsiedzi nie widz.Jel.l 

można w Centrali Kasy oraz w biurach W .związku ze. stagnacJą, Jaka noto-I ma, ~atr~drua,Jąca 48 robotniko,w była Smorzenia, ponieważ jednak nikt z nin 
wszystkich lecznic i Oddz,ialów Powiato- wai:ia Jest o? dłuzszego czasu ~~- \~szy- zupełrue n1cczy~n~, z urlopu zas korzy- nie przestawał, a Smor:refi żył lllienor· 
wych, reklamacje natomiast załatwiać bę- .stkich gałę~1~ch przemy~łu 'Yłokienmc.z~- stało 11 ro~ot111kow._ . malnie, prze~ nie zwrócono na to uwa. 
dzie wyłacznie Centrala (Wólcza11ska 225) go w Lodzi 1 Okręgu Łódzkim, wykon-· W okresie od dma 8 do 14 grudnia, . 

• czalnie i farbiarnie łód.2.kie w ciągu mie- n.a skutek przypadającego na ola:·es ten gi. ·z . siąca grudnia r. b. wydatnie zmniejszy- jednego święta przez 5 dni w tygodniu Fabryka, w któreJ pracuje Smorzeń yczenia :noworoczne ty stan uruchomienia, czego najlepszym pracowało 2,869 robotników zatrudnio- jest częściowo m-uchomiona, mimo świ.ą; 
dla P. Prezydenta dowodem są dane, uzyskane w Związku nych w 9 firmach, prz~ 4 dni w tygod- tecznego 7'a.Stoju. G<ly Smorzeń w dniu 

W k ' I' · F b" ' Okr Ł'd 1 · · ł 6 f' kt' t d onegdajszym nie przybył do pracy, wcZ-O Pan Wojewoda jaszczołt bęuzie przyj- ~ oncz.a n l ar iarn ęgu o z ne- n~u praco":a o . -:- n-n:, pre za ru - raj zrana jeden z .robotników fabryki 
mował pr.zedst~w1cieH władz administra- go. . .. . . . .., m~y 968 .10h?tnikow, wicszcie. przez 3 przybył do jego mieszkania, chcąc us.ta-
cyJ·nych i wo1·skowych duchowie.ństwa Stan U1 uch?m1ema w fh:nach z.rze- dru w_ ~ygodnm praco""'.ał}' 4 firmy za- lić, az.y przun<>dk"1em n1'e zachorował. 
. . . .' . . ' szonych w Związku w okresie od dnia 1 trudimaJące 299 robotmkow. . J .t""' • • • • • • • o)a. morządu i organizacyj społecznych, kto- d 7 d -~..l ta ·..,~ . t 0 'ł . 1„. • d ..l-:n 8 d Gdy rrumo dobiJania SJA rnkt się me 

ł . , . . N . o gru ma pr;r&Us w1= się nas ępu- go em więc w 0.1\.res1e o u.iJ.J.G o ~ · rzy pragną z ozyc zyczenia oworoczne . 14- d · k • al · h . f b' odzywał, a z powodu wczeSIIleJ· por"' 
d P P d R l·t . . Jąco: gru ma w wy oncz mac 1 ar 1ar- , • . i7 

la ana. rezy enta. zeczypospo 1 ej 1 Przez 6 ooi w tygodniu pracowało 6 niach łódzkich pracowało 19 firm, za- Smorz:n.' 0 . ile znaJd.ował się w domu z 
Rz~du dnia 1 stvczr.ia 1931 r. 0 godz. firm, którn zatrudni<1ły 2,435 robotni- trudniających 4,136 robotiników, przy- pewn~scią Jeszcze me wysz~d~, ro~otnik 
l-eJ P· I?. ków, przez 5 dni w tygodniu pracowało czem 1 fuma zatrudnlr.jąca 48 robotni- - ~mtrygowany tem, zwroci.ł s.ię do 

.7 firm o zatrudnieniu 983 robotników, ków była w dalszym ciągu nieczynna, z dozo:cy,. a ą-dy otr~snrn.ł od I?eą;o mfor, 
Roboty ziemne przez 4 dni - 4 firmy, które zatrudnia- urlopów zaś korystało 6 robotników. ~acJ~, .ze ~morzerua me, . widziano · o(l 

lllW'zy budowie Parku Ludowego ły 664 robotników, wreszcie prz.ez 3 dni Jak widać z powyższego stan urucho med;el\- ~wezwd ał.po~cJę._ . . 
r- . . . - 2 firmy o zatrudnieniu 169 · robotni- mienia w firm&ch tych uległ dalszemu ,0 0 w~~u rzw1. UJrzeh Widok ~e-

w ciągu biez. ro~u budo:wa Par~u ków. Ogółem więc w 219 firmach zrze- zmniej·szeniu ilość bowiem zatrudnfo- codzienny 1 mesa.i1:1ow1ty. . 
Lu?<>wego posurnęła si!, zna:zn1e naprzod. szonych w ZwJą,zku Wykończalń i FaT- nych robotników zmniejszyła się o 115 Na podł°?ze leza,ła, spocz:}:wa~ąc na 
&liwelowano całkow1c1e połnocno-zacho- bim'ń Okręgu Łódzkiego zatrudnionych tn'edukowanych robotaików. (ag) bo1rn, z twa1zą zwroconą ku z1em1 
dnie części terenu parku i przystąpiono było 4 251 ; obotników przyczem 1 fir- młoda kobieta, z przestrzeloną · '"' 
do budowy wielikiego stadjonu sportowe- ' ' · ooo skronią, 
ao, n.a którym mieścić się będą 3 boi.ska. da1ej, na łóżku, leżąc na wznak, 
lloiska te zostały zniwelowane, zmeljoro- 5 przedstaw1·c1·e11· p p s c K w wał Smorzeń, również z przes1 w.ne i częściowo zasiane trawa. . • c • . • . • • skronią. ' 

. • Na stole stało kilka butelek 
Na. przygotowanym t;ei:e1!-1e parku po- przed sąde~ grodzk1•m , J'uż opróżnionych . kilk tadzono 2000 drzew. Z rn1cJatywy Wy- . ' , oiaz a ~"'""; ....... 

Clzfału Oświaty i Kultury - na terenie oskarżonych O ·rozbicie wiecu i rozp,:.dzenie nienai;>'Oczętych, zas pod s_to~em widrnała 
...,.i,,..l_: h d · k ,.l~· 1 -... baterJa flas.zek, przewazme pełnych, 
..-... Ulli!lowo-zac o rum par u wyULiie ono h d F d • • z Ob " ' O" " · · · ódki około 9 ha lasu jako rooerwat przyro- poc O U „ e eraCJI W. rODCOW JCZyzny roWl1lp· ezad'\:to-:v · 1e . . . 
~ ' on na sto znaJdowało mę cia. 

• Dnia 19 października, około godziny czyka, orrui 26-letniego Władysława Swf- sto, pieczyste i t. d., co świadczyło, iź 

Termin zgłaszania roszczeń 
inwalidzkich 

Z dniem 31 grudnia r. b. upływa osta­
ecztty termin zgłas~nia roszczeń do skar 
~ państwa z łytułu inwalidztwa. 

1-ej po poł., po akademji, urządzonej w niga. przed rozegraini.em się krwawej trage­
kinie „Splend·id", zebrał się pochód, któ- W dniu wczorajszym wszystkich pię- dji oboje spożywali kolację. Na nocnym 
ry ruszył przez Narutowicza do Piotr- ciu wymienio:r.ych stanęło przed sądem stoliku -
kowskiej, aby po przejściu prz.ez ulicę grodzkim, pod zarzutem zakłócenia spo- stał otwarty . gramofon. 
Piotrkowską dokonać z.łożenia wieńca na koju publi~nego, wznoszenia okrzyków Zaalarmc,wano bezzwłocznie wydz.i~ 
płycie Niezmanego żołnierza. antypaństwowych (jak opiewa skarga), śledc.ey f na miejsce wypadku przybyły 

W czasie, gdy pochód skręcił z ulicy stawiania oporn policji, oraz pobicie nadkomisarz Weyer, w otoczeniu funk 
Narutowicza na ul. Piotrkowskc, około przodownika P. P., Jó.z.efa Wolnego. cjonarjuszy policji kryminalnej i mun· ' · Jak się dowiia~ujeiny, termin ten nie posesji Nr. 53 pewna grupa ludzi, na Swiniing i Szczepaniak oskaa.·żeni by- durowej. 

)tdiie przedłużony i wszelkie pretensje wznoszone przez uczestników pochodu o- ii o stawlenie oporu w:iiadzy, wznoszenie W wyniku wstępnego dochoozenia u 
sgłoszone po tym termi·nie nie będą wogóle krzyki na cześć marsz. Piłsudskiego, od- okrzyków i pobide przodownika Wolne- stalooo, iż spoczywająca na podłodze ko 

.llG!ZJ>atrywane. powiedzfa.ła okrzykami o Jnteincji zasad- go, zaś pozostali oskarżeni - tylko o bieta została zastrzeiona wystrzałem 'a 

W I ł niozo przeciwnej. zakłóoonie spokoju publicznego. rewolweru kaliber .6,35. z tego sameg<' 
spÓ ny op atek Jednocześnie liczna grupa ludzi wdar Są.d po przesłuchaniu czterech świad- rewolweru pochodziła ku1a, która sk1e-

Związku Strzeleckiego ła się w szeregi uczestników pochodu, u- ków oskarżenia i ośmiu świadków odM>- rowaił sobie w skroń samobójca. 
Wuystkie oddziały Związku Strzeicc- siłując rozdzielić dążących w stronę ka- dowych, ookarżyciela publlcznego, aspi- Wobec braku jakichkolwiek 

..ego na terenie m. Łodzi urządzają w te<iry, przez odcięcie jednej części pocho- rauta Ol~rewskiego, :>raz obrony ad.wo- dokumentów tożsamoścł 
liniu 3 stycznia 1931 r. wspólny opłatek dla du. Gdy illlterwencja milicji „Federacji kata Hartmana, wydał wyrok, skaz.ujący ?.amordowanej kobiety, 
członków i ich rodzin oraz gwiazdkę dla Związków, Obrońców Ojczyzny", która a- Szczepańczyka na trzy miesiące więzie- liczącej 22 do 24 lat, nie wołano .ust<!. 
iajbiedn!ejszych dzieci ranżowała akademję i pochód, nie dały nia za usiłowa.nie stawienia oporu poli- Uć. Nie jest on.a i·ównież znaną przyby· 

„ : . 1rezultatu, zaw€1"bwano pomocy policji, cji i pobicie pr.oodO'WIIl..ika, Swin1nga na łej w zW:ą.Zlku z wypadkiem rodzinie 
t?ro~zystosc1 powyzsze zaszczyci , s'."5! która pod zarnutem zakłócenia spokoju dwa miesiące więzienia, z.a toż samo prze zmarłego. Zastrzelona nie była, o • ilF 

obet11os01ą Zarząd Tow":r~ystw~ Przy1ac1ot publlcznego zatrzymała pięciu ludzi, jak stępstwo, zaś pozostałych oskarżonych z-Ool:ano ustalić, p1·ostytutką.' 
Z.:' S._ ~ osobach: b. m1mstra tnż. p. T.o.ł- się następnie okazało - członJ{ÓW P. P. sąd unievdnnił od ziarz.utu dokonania z.a- Po dok011..an.iu zdjęć na miejsc~ -
łoczki jako prezes.a oraz Starosty Grodzt{le S. C. K. W., a mianowici€; 37-letniego rucanych im p1-zestępstw. zwłoki przesłooo do prosektorjum f "-
go_ P· Dychdalewacza, posła J. ~olcz~ń- Ma.Hnowski-ego Leona, 27-letni€go Kau- Jednym ze świadków odwodowych mieszkaniu Smorrzenia pozostawiono ·J?.o-
~1ego kurator": okręgu szkolnego iódzkie- ckiego Tadeusza, 38-letniego Bulikow- był duchowny ko.ścioła narodowego. Jae- sterunek policyjny. Dalsze dQchodzenl.~ 
go. P· Gadoms~~7go, dyr. Geyera i Poznań- sldego Michała, inka...~ta Kasy Cho- ger. (s) w tej wysoce emocjo::J.'.ljącej . s}'Jrawie .p~o 
skiego, ~łk" C1es!a~a, dyr. Kasy Chorych rych, 31-letnleg·o Władysława Szezepań-j -o--- wadzi wydział śledczy. (s> 
t.opuszanskiego i nmych. Obecnym bę- · · 
dzie również kapefan Z. Strzeleckiiego ks. 
dr. Roszkowski. Zostanie obdarz.onych 
w~eszto l OOO dneci. • , 
Spółka Szewców. 

w l:.o dz i, 
ul. Piotrkowska 79, tel. 158-38 

poleca: 

~KORY .- HURT i DETAL 
specjalność : 

J.ctaliczna sprzedaż ~elówek trwałych 
• nt wode, jak również skóry trwałe 

clo _~a,p.. 7016 

IAIP&łA ~DOPODOllN E IE " z. m ce; 'fi o: . 
MIEKTGUJłZ9' BEZlłOBOTlfl .SEZO~OWI OTlłZl'ĄAll.\ 

. ZA$1&11łl ąOlłAZRE . 
Jak się dowiadujemy, ~tarania w kie­

runku uchylenia sezonu martwego mają 
słabe widoki powodzenia, natomiast akcja 
doraźnej pomocy bezrobotnym zostaje 
utrzymana w dotychczasowych grani­
cach. 

Dzięki interwencji, władz wojewódzkich, 
zasiłkiem doraź-nym częściowo objęci zosta­
ją również be;zrobotni sezonowi. 

Prócz teJZ.a. Wo.i.e.wódzkii Kom.itęt Nie-

sienia Pomocy Najbiedniejszym wzmógł 
swoją działalność przez szeroko zakrojoną 
zbiórkę wśród społeczeństwa na rzecz 
ludności mate(alnie upośledzonej. 

W tym celu powołano do życia specjal­
ną Komisję rolną, która zajmie się groma­
dzeniem wszelkiego rodzaju produktów w 
naturze na terenie całego województwa . 

Podjęte zostały także kroki maj~ ( ~ na 
celu z.e:romadzenie .wi,ekszJlch zapasów: cu-

kru i węgla dla rozdawnictwa wśród lud· 
ności najb:edniejszeJ. 

Niezależnie od powyższej, w rozmai­
tych kierunkacn ·przygotowywanej akcji 
pomocy bezrobotnym, w dalszym ciągu 
prowadzone będZie dożywianie dzieci rq 
dziców najbiedniejszych w całej rozcią-
głości. · 

---'O---



Nr. 858 .HASŁO" z dnia 31 grudnia 1930 roku. 

Zuchwały na ad· r ·; ~awy 
na mieszkanie znanego kupca i obywatela łódzl~~ego. 

Złoczyńcy związali domowników i zrabowali drogocenne przedmioty 

Str. 5 

Łódź na „Odpowiedi 
Treviranusowi" 

Jak nas informują - wedle na.ci& 
słanych do dnia wczorajszego wyliczei 
z poszczególnych miast wojewódżtwa 
łódizkiego - wojewódzki komitet budo-­
wy łodzi podwodnej „Odpowiedź Trevi-

Przy ulicy Ogrodowej 9 w domu nale- Po?cza~ da~SZ_fCh poszukiwań bandyci I ra uwolniła ob.ie kobiety. o? więzów, przy- rnnusowf' zekał już 5umę, przekrac2a-
żącym do znanego w naszem mieście kupca zabralu słuzącei 55 złotych schowanych w czem pogotowi,; z led\\ osc: ą uratowało c!u- jąc~ cyfrQ sh< tysięq złotych. Nadmie­
~ obywatela P. 'frubow:cza został dokona- kuferku oraz 80 złotych, znajdujących się sz;::cą s:<,; już słtiżącc;. nić należy, iż w szeregu wypadków nie 
ny na jego mieszkanie niesłychanie zu· w torebce p. Trubowiczowej, poczem zb:e- Za bandytami wszczęto natychmiasto- zwrócono jeszcze list składek i wyso 
-;hwały napad bandycki planowany, jak się gli. we poszukiwania, lect dotychczas nie uda- kość kwot, opiewających na tycl\ listach, 
okazuje od dłuższego czasu. Po jakimś czasie wychowawczyni uwol~ ło się ich schwytać. jnle jest znana, przeto suma stu tysięcy 

Właściciel tei pose~ji posiada prócz tna- niła s:ę od knebla w ustach i wezwała po- Bandyci pracował! w rękawkzkach, 

1

. złotych jest, najprawdopodobniej, bal 
jątku w gotówce, również majątek z:ernski mocy. wskutek czego nic pozosfavriii po sobi2 dzo znacznie przekroczoną. (s) 
we wsi Uołub w Poznańskiem. Na krzyk '·obie ty przybyła pol.icja, któ- żadnych śladów. (P) · 

Przed kilku dniami w mieszkaniu Tru- „.!!!l!!!!!!!!!!!!~~~~~!!!l!!!!~~~~~~~~!l!!!!!!~~~~~~~~~~~~~~~~!!!!!!~~~~~~~il!!!!!!!!!!!!!!!!~~~~~~l!ł!!!!g]!!!! bowicza odezwał się telefon i gdy Trubo- = filtp' •••• sap&M!i•C d!W -- l'Jll!ai!'Af!NW „. „ . ··-- -i&L±& 

wi:cz podszedł do telefonu, oświadczono T d • • Ci e 
mu, iż dzwoni ktoś z jego majątku, przy- r ag e . J a W OW· y . I J eJ czem podano mu wiadomość, iż majątek . . 
Gołub padł pastwą płomieni i matka jego 

• 1os rzen cy 
uległa spaleniu. . J d k k i 

P. Trubowicz skomunikował się telefo- nie U~ Z . 0 atOW3llVCb nrzez piiaiCa i 
nicznie ze swym majątkiem, i dowiedział ... i' di 

awanturnil(a 
sę, ,iż straszna wiadomość absolutnie nie Rok wiezienia za nieudaue otrucie 
odpowiada prawdzie. Kilka dni później p. „ 
Trubowicz wraz z żoną udał się do ki.na. Marzeniem p. Karoliny Tuszyńskiej,,gdyż wyjechała na Pomorze. nem. Obok na. krześle stała buteleezka \ 

Gdy reszta domowników spoczywała 50-letniej wdowy, było szczęśliwe wyda- Między Tuszyńską, a Schau:t.erem z kwasem solnym. 
iuż w głębokim śnie i światło było zgaszo- nie zamąż swojej siostrzenicy, sieroty, miejsca wybuchła sprzeczka, która skoń- W szpitalu okazało się, że poparzenia 
ne, dostało się do mieszkania przez drzwi którą od dz.iecka wychowywała. To też czyła się strąceniem Tuszyńsidej ze scho Schaufora były lekkie, aJe gdyby Żl'łCY 
1rontowe trzech zamaskowanych bandy- gdy o dziewczynę zaczął się starać p. Le- clów tak, że silnie .się potłukła. Po deko- płyn dostał się do oka lub przewodu po 
t • on Schaufer, dobrze sytuowany rzemieśl- naniu tego czy11u poszedł Schaufer do karmowego, następsava mogłyby był 
owBandyci udali się do kuchni i przysta- nik, jaknajgoręcej poparła jego konkury szyn.ku, aby z kolegami uczclć pierwszy bardzo poważne, ponieważ już 15 gra­

wiwszy służącej rewolwery do skroni wez- i skłoniła siostrzenicę do przyjęcia jego dzień wolności. Wieczorem wrócił do mie- mów tego kwasu ·..,·ystarczy do otrucia. 
wali ją do zachowani.a zupełnego spokoju ręki. szkania Tuszyńskiej, ale nie zwracał sie SchaufeJ: złożył nioz,~y~łe zenania, e> 
i wskazania kryjówki, gdzie Trubowicz Rychło po ślubie okazało się, jak wi~! do niej, lecz poprosił sublokatora jej świadczając, że gdy s1ę w kuchni obu­
,rzechowuje swe kosztowności. Ody słu- ką popełniła pomyłkę. P. Leon Schaufer Kwiecińskiego, aby mu pozwolil przeli.o- dził, ujrzał Tuszyńską, usiJwąc~ wJM 
ż.\Ca zaklinała się, ii nie wie, bandyci za- był pijakiem, brutalem l awanturinikiem. cować w kuchni. mu kwas solny w uchylone usta. „ 

kneblowali jej usta i weszli do pokoju. za- Nierzadko też bił obie kobiety, nie chciaJ Tego wieczora Tuszyńska zwróciła na Wówczas szarpnął gło~ą i stąd pow. 
stawszy tam wychowawczynię dzieci rów- pracować i od Tuszyńskiej wymuszał pie siebie uwagę innych sublokatorów, po- sfaly oparzenia twru;zy. 
nież zakneblowali jej usta i przystąpili do niądze na wódkę. nieważ mimo późnej pory nie przygoto- Tuszyńską pociągni~tą do odpome.; 
itlądrowania mieszkania. Nieszc~śliwe kobiety odetchnęły do- wywala się do snu. W pewnej chwili u- dzialno::lci karnej za usiłow~ni<e otrucia. 

Rozbili dwie stalowe kasetki, z których piero, gdy awantu.rnik dostał się do wię· słyszeli dochodzący z kuchni przeraźliwy 

1 
Oskarżona, kobieta starsza. o znęka-

wyjęli 3 zegarkJ, z których jeden był wysa- zienia za jakieś przestępstwo. Po dwu- krzyk i ujrzeli wybiegającą. stamtąd Tu nych, nerwowych rysach twarzy, ale ł.1P 
'dzany brylantami oraz kilka monet w zło- letrum pobycie w więzieniu Schaufer szyńską.. W kuchni UJrzeli tarzaJącego I godnych oczach, sta11ą>vszy przed sądem 

. pewnego dnia zjawił się niespodzianie u się na po,dłodze Schaufera, który miał o~.:ręgowym do winy się nie przyznała. 
cie. Tuszyńskiej. żony jednak nie zastał, twarz poparzoną. jakimś gryzącym pły- Schaufer - mówiła - musiał po Pi-

Protest P .P .S.·lew. odrzucony 
Ja.k już donosiliśmy, po wyborach do 

samorządu w Rudzie Pa.bjankkiej, PPS­
ie'Wica założyła. protest przeciwko wybo­
nmi do starostwa powiatowego. 

Starostwo odrzuclło protest, wobec 
czego złożono apelację do urzędu woje­
wódzkiego i do tego czasu nie mogło się 
odbyć posiedzenie nowej rady miejskiej 
i wybór magistratu. 

Jak się obecnie dowiadujemy, urząd 
wojewódzki również nie uwzględnił pro-I 
testu PPS-lewicy, wobec czego wynik wy 
borów uprawomocnił się. 

W dniu 3 stycznia odbędtzlie się pierw 
sze posiedzenie nowej rady miej.sklej i 
nastąpi wybór magistratu Rudy Pabja­
nickiej i bu::mistrza. 

Kto zostanie burmistrzem narazie 
trudno prze-.viooieć, gdyt nowa rada miej 
ska nie.-na :zadnej wyraźnej większo­
ści. (b) 

Z Kurji Biskupiej 
z Kurji s:skupiej komunikują nam, iZ 

J. E. Ks. Biskup Tymieniecki w dniu No­
wego Roku t. j. 1 stycznia 1931 r. zmuszo­
'lY jest wyjP.cl1a.: na wizytacię w celu cri­
gowania w tymże dn:u para71i w Nowym 
Złotnie. 

Reduta karnawałowa 
urzędników skarbowych 

W poniedziałek, dnia 5 stycznia 1931 roku w sa· 
'l Filharmooji ul. Prezydenta Narutowicza 20, Sto· 
warzye.zenie Urzędnikó Skarbowych w Lodzi, uri:Q 
dza pod protektoraiem J. W. P. P. Prezesostwa Izby 
Skarbowej, Zygmuntostwa Kucharskich 

REDUT~ KARNĄWALOW.ł 
pod nazwą 

,,NOC BEZ PODATK.óW". 
DochOd z Reduty przeznal'Zony jest na ·fundusz 

Ka1<y Samopomocy przy Stowarzyezenin. Zaprosze· 
nia na Hedutę zostały już rozesłane. Osoby, które z 
jukichkolwiek bąd.i przyczyn od aZrzQdu niezależ· 
n}ch, nie otrzY!llal:r zaproszeń, upra:;za się zgłnszać 
do lokalu Stowarzyszenia, ul. Moniuszki 4, w godz. 
od 18 do 20. 

Za 3 najp~ękniejsze kostJamy wyznaczone są na· 
~rody. Salę przepięknie dekoruje znany na gruncie 
łódzkim art. Bolesław Kudewicz. Wejście za zapro 
'""eniarni. 

l(ocne dyżury aptek 
Dziś w nocy dyżurują następujące apteki: 
Sukc. M. Kasperkiewicza ( Zg:erska 54), 

A!kc. J. Sitkiewicza (Kopernika 26), J. Zun· 
delewicza (Piotrkowska 25), W. Sokolewicza i 
W. Szatta (Przejazd ::.9), M. Lipca (Piotrkow­
ska 193), A. Rychtera i B. Łobody (11 Li~­
pada 86). (p) 

Jedno ogłoszenie upadłości 
i dVł-a odroczenia wyp·iat 

janemu sam sięgnąć po butelkę z kwa­
sem solnym, a następnie ukuł z tego 
wypadku zarzut przeciw niej, mszcząc 
si~ w ten sposób za ''-ysłanie jego żony 
z v.ra.rs.zaw;r. 

świadkowie jednak, sublokatorzy Tu.. 
szyńskiej, twierdzili, iż oskarżona kry. 
tycznej nocy zac.howywała się bard.z.­
dziwnie, a najwa:'.niejsza, że w chwili. 
gdy poszkodowany podnió&ł r.J..arm, znaj.. 
dowala się w ku{.!hni. 

Schaufer podtrzymyw.a.ł 6woje po­
przednie zeznania, które jednak podwa 
żała ekspert"'Z' lekarska. Gdyby bowiem 
zajście pi·zedstawiało się tak, jak to 
przedsta.vtiał oskarżony, musiałby on 
mieć poparzone usta i gardło, c-rego ek· 
spertyza nie ustaliła. 

Sąd po pr.z 3prowadizonej roz.prawii> 
uznai, iż oska1·żcma ·lokonała zamachu tru 
cicielskiego, uwzględnił jednak okolicz­
ności łagodzące, za jakie należy uważać 
zachowywanie sJ~ • poszkodow::nego o:raz 
j qro stosunek do Tuszyńskiej i Jej sio 
strzenicy i wobec tego ska~ł oska.rżo.ną 
na rok więzienia. 

wego Są.du Okręgowego w Łodzi ogioszo- Są,d udzi~lił odroczenia. WH1łat na 1!1W:W~t•~e~e!!!!N™~~*~~~~~~w~~~S...il~ll!!'!1:!$SD!!!l!!!!ł 
Na ostatniej sesji Wydziału Handlo-, 167,000 zł. i inne mnieJ.szc }>Ozycje. 

C!~oinka w Zw~ Inwalidów 
Pracy 

no upadłość firmie „h:sel vel Gesel Pola- trzy miesiące, poczynając od dnia 2B-go 
kow i S-ka" oraz jej w·spólwłaścicielom I grudnia 1930 r., sędzią komisarzem mia­
Eschielowi PolaJrnwowi i Benjaminowi nowano sędziego haneilO\vego Klcmensa. r 
Polakowowi, prnwadzącym pr-z.edsiębior- l'oznańskiego, a nadzorc.:'1.mi sądow;,-i:ii 1 

stwo sprzedaży galanterji w Lodzi przy kupców Józefa Akawie i Romana Bibel'- ,; dniu ~ stycz1nia31 193~ lr., ·? Jodzinit 
ul. Piotrkowskiej Nr. 33. g-ala.. 4 po p~lud~1u w ok u ŁóclZiOeJ . Ra.dy 

Finna ogłaszająca upadłość, a mia- * • * Z"."'"fązk?w Za\'rnd~wych w ~~z1, .przy 
inowicie fabryka krawatuw „A. Piekar- Hównie-L. udzielono odroc zenia wypłat uhcy 1:"1~t,rkows~eJ .;;· 73 ?<1będZle .się U·. 
ski i S-ka" w Wa.rszawie zło:O:yła 19 za-jffrmie „Sukcesorowie Józefa Nicdźwie- • roczysrosc „Chomkt dla s1~ot po. 1nwah 
protestowanych weksli na sumę 4,000 zł., dzińskiego·· fabryka. wyrobów. try. 'koto-I dach pr~y połączona z rozda"?11ctwe~t­
z których widać że upadła firma zawie- wych w Łodzi przy ul. Zagajnikowej Nr. porlar~nk~w Oi!'a.z opłatek wsp~lny tUa 
siła wypłaty już w lipcu r. b.. 73. członkow i wprowadzonych gose1. 

Wniosku firmy ogłaszającej upa<ll'Ość Bilans, :;porZć~dzony no. dzień 15 H- Wstęp db członków i wprowad~ 
o osadzenie upadłych w areszcfe dla dl.uż- stopada 1930 r. zamknięty jest sumą nych gości bezpłam,, 
ników Sąd nie uwzględnił, postanawiając 475,000 zł., w tem kapitał 272,000 zł .. 
oddać Machiela Polakowa i Benjamina Ws'Zelkie zobowiązJ.nia w kwocie Odczyty przeciwgruźlicze · 
Polakowa pod dozór policji. 303,000 zł. w te.m długoterminowe, za-

* "' • bezpieczenfo hii;oteczne w wysokości Stłtra:niem Wojewódtz.kiego Komitetl" 
Na tejż0 sesji udzielono odroczenia 101,000 zł. znajduje pokl'ycie w towa.- „Dni Przeciwgruźliczych" w ŁOOzi odbę­

wypłat firmie „Jakób Rozenthal", przed- rt~ch i materjałach na sumę 74,000 zł., d~ się następujące odczyty przez radjo; 
siębiorstwo importu zagranicznych poń- maszyny i urządzenia fabrycine - W dnlu 2.I. 31 r. w godztnach od 
czoch i rękawiczek, oraz fabqkacja rę- ~.38,000 zł., oraz nieruchomości 108,000 19,10 do 19,30 wygłosi dr. Edw'l.td Mit 
kawiczek, pończoch i trykotaży w Ło- zt. telstaedt p. t. „Walka społe<:ZOO z gruź-
dzi przy ul. Piotrkowskiej 156. Sąd pomimo niezbyt przychylnej o- licą", 

Bilans finny, sporządzony na dzień piu.ii biegłego, natomiast przychylneł o- W dniu 4. I .. 31 r. w godzinach od 15 
u; września r. b. i złoż::i•ny przez tęż fir- pinji Izby Przemysłowo-IIandloweJ u- do 15,20 wygłosi dr. Aleksander Margo­
mę zamykał się sumą 550,0CO 7J., w tern dzielił odroczenia wypłat na przeciąg lis p. t. „Łódź w walce z gruźlicą". 
kap;tał 2'10,0CO zL Zotnwiąztinia firmy trzech miesięcy, poczynając od dnia 23 * „ * 
w kwocie 310,0CO zł. znajdowały pohry- grudnia 1930 r., sędzią komisarzem mia- . W dniu 4. I. 31 r .. w lokalu „Y. M .. C. 
cie po stronie aktywów w pozycji towa- nują,c sędziego handlowego Hermana A" o go<lz. 12 wygłosi odczyt dl-. A. ~e­
rów - 182,000 zł„ przędza 21,COO zł„ żmfgroda, a nadzorcą sądowym inż. Wła- b~ow~k~ p. t. „O gru~~icy górnych odcm-
ma.cw.vny 140.000 zł. oraz dłużnicy dyslawa Jelenia. 'kc•" "l'"°' odechawvch t 
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Związku Młodzieży Ludowej 
W dniu 26 grudnia r. b. w sali szkoły 

powszechnej w Florentynowie gm. Lufo 
miersk, Z. M. L. urządził tradycyjnym zwy Na KJiimszowcu, przedmieściu Król. Hu I wła~n-~go życi~, P?~rLecin~ł oj~u ż~ły. Po j nie prz_Ycl~dzą s i ę '~ykr<;ty, przyznał, s_i ę do czajem 

ty w mieszkaniu robotnika Alojzego Mi.in- rewizJt lokalnej P? .. l1CJa stw1e:d_z1~a, ze zez-, popcłnt~ma zbrod~1 .. Z~kutego w . . I.aj da~;: opłatek i herbatkę. 
z:era rozegrała si ę krwawa tragedja. Aloj- nania Jerzego Mu~:zera są_ aiesc i_s_le. Prz~' - odst.aw10no do w1ęz1cma w K1olewsk1c1 Uroczystoś ć rozpoczęła się powitanic.rt 
ey Młinzer od dłuższego czasu zamieszki- party do muru Munzer widząc, 12 na nic Hucie. przez wice-przewoclniczącego wszystkich 
wał wraz z 19-letnim synem Jerzym. Oby- obecnych wraz z przybyłym przedstawi· 
dwaj oddawali się nałogowo pijaństwu. u • ciefem Wojewódzbego z. M. L. kol. De. 
Krytycznego dnia syn powrócił o godz. 12 _.· r_oczyste otw~rc-1e fekci11sk.iego 
"' nocy w · · Po powitaniu zabrał głos kier.' szkołł'. 

stanie kompletnie pijanym. p. Mas, który w krótkich słowach omówil 
Djciec, zaryglował drzwi i nie chciał pu- . VII-go K~ła "Orlęcia" W Łodzi święto Bożego Naródzenia i rolę dziatwy 
łcić syna do mieszkania. Ponieważ jednak szkolnej, jaką w przyszłości może odegrać 
syn pięściami dobijał się do drzwi, ojciec W ub. niedz.ielę w sali Rady Okr. Pol I Dzielnicy Wodnej, Sędkiew1cz - jako Następnie zabrał gł-0s kol. Defekciński, ktd 
wreszcie wpuścił go. skich Związków Zaw. „Praca" przy ul. jeden z założycieli organizacji „Orlęcia" ry podziękował wiceprzewodniczącemv 

W mieszkaniu rozpoczęła się awantu- Głównej 31 odbyło się w·oczyste otwar- Ina terenie Łodzi. Pozatem przemawiał kol. CzarneGkiemu za gorące przyjęcie , 
rn; ojciec bowiem rozpoczął wymyślać 'E' j'- cie siódmego już z rzędu Kola organiza-jcały sz.ereg przedstawicieli pokrewnych złożył wiązankę życzei1 z. M. LudoweL 
na. Ten wpadł w szał, cyjnego Zjednoczenia Polskiej Młodzieży organizacyj i Kół „Orlęcia" na terenie Ło Dziec.i szkolne wypowiedziały szereg wier· 

rzucił się na ojca, Pracującej „Orlę". dz.i i prowincji. szy, które 
przewrócił go na ziemię i począł dusić. Po Uroczystość zagaił p. St. Szewczyk Po złożeniu spraw-OZdania pm.ez p. gorąco oklaskiwano. 
wilku minutach Miinzer jui nie żył. witając w imieniu Komsji Organizacyj- Szewczyka z dokonanych prac prrez ~o- Członkowie z. M. L. wypowiedzieli rów· 

Syn mometalnie otrzeźwiał i począł nej przybyłych przedstawicieli władz. misję Organizacyjną Koła VII-go „Orlę- nież wiersze, które były przeplatane spie· 
zastanav.:iać się nad sposobem wykręcenia Po omówieniu programu prac. i wy- cia" przystąpiono do wyborów władz no- w1::m kolęd. o g-0dz. 6-ej odbyła się herbat 
się z opresji. Nie :rnmyślając się długo, brnniu pretzydjum uroczystego zębrariia, wo utworzonego Kola. ka, w której brało udział 50 osób. 
brzytwą pokrajał sobie p!erś, ojcu na to- do któl'ego wes.zli pp. Jan śniady z Czę" Do Za.1-ządu . weszli: pp„ SU:unlsław Podczas herbatki wiceprzew. Czarnecki, 
miast poprzecinał żyły na rękach, chcąc w stochowy, jako przewodniczący, Józef Szewczyk - jako prezes, Feliks Sędkw- wyraził podziękowanie wszystkim, którzy 
ten sposób upozorować walkę, jaka w sfa- Jóźwiak z Ororkowa, Kruś z Łodzi jako wfcz - v. prezes, Iza.bella Dubillasowa - raczyli wziąć udział w tej uroczystości, jak 
ła stoczona między nim i ojcem. asesorowie i p. Krasińska z Łodzi - ja sekretarz, Walery Szmidel - skarbnik, równeż zwrócił się z apelem do starszych, 

po morder~twie mhł si~ lko sekretarz - nastąpiły przemówienia Jan Różański - gospodarz oraz Ciepie- by na pr~yszfość zeclmeH brać żywy udziai 
cyruczny zbrodmarz powitalne. . lew.ska L. i Zag-alski M. - jako członko- w życiu zielonej gromady. · Wszyscy zebn 

do komlsarjatu policji, gdzie zeznał, że Piei-wszy przemawiał w imieniu władz wie. k · · 
ojciec napadł na niego, a on w obr-0nie nacze1nyd1 „Orlęcia" członek Rady Na- Do Komisji Uewizyjnej wesW.: pp. 11~ na zn~ zrozumiema odśpiewali hyme 

I . J,, . k Jo'zef Dubllas, Kobusiński J. i Urbańczyk ' ·' ·i e rzuc1m ziemi" i wznieśli trzykrotn: 
_ cze neJ, P· ozwia · okrzyk na cześć Najjaśniejszej Rzeczypł>s~ 

Nastepnie w imieniu N. P. R. Lew. St l't · w · · I I b 
Z „Rodziny Wojskowej'~. l?re~s ~arząd1u · Okręgoweg-o, p. fnż. Wo- . ·

1
Po ;~borz0e .. rł~~ _obe!~r~~7:1Y:::i:;: ~~~u m~~~~,~~=~t~:ż~:-z!~i;,:~ę~!k~i: ~ Rod . W . k dz d , 31 Jewodzk1 Wacaw. cie~ w~z "· 1 ęc1. t. l:'~· • godz. 12_ej w nocy . 

. zma OJS owa urzą a ·rn~ · \V imieniu Okręgu Łódzkiego „Orlę- gamzacyJ wpisywali się do Panuątko- N d . . , 
1 

. . z M L d 
grudnia br. w salach Kasyna Pod-0f~cer- efa" przemawiał prezes Okręg·u, p. Anto- wej Księgi, ufundowanej przez Komisję ~ mie11tc ~a.ezy, ze · . · · po Pr.tf 
&kfego 31 p. p. S. K., przy ul. 11 Listo- ni Grabowiecki, p. śniady w imieniu Org·anizacyjna z racji powołania do ży- wodmctwem mi~~sco:-vego kier. szkoły r 
~a . „Orlęcia'' w Częstochowie, p. Antoni Mi- cia nowej placówki „Orlęcia". 'Jana Ma~ ~~z;~as sibki t~· 

~ielką :la;ba_wę s:Iwestr~w=w, chałld ,. wicz, p. Kruś w imieniu Koła I Po zakończeniu oficjalnych uroczy- . r . !-Y m --.... te. 
na ktorą urp~;Jmie .zapr~~zamy. „Orlęcia" i Dzielnicy Górn€j N. P. R. stości otwarcia KQła VII-go odbył się dla W pracy. tej dZJelm.e dopoma~a riiu P· ~· 

· Lew., p. Kosiewicz w imieniu Dzielnicy członków „Orlęcia" i zaproszonych gości Czarnecki, dokł~daJ~C wszelkich. . staran1 
Również Rodzina \Vojskowa zapra- Radogoszcz, p. Czerwif1ski w imie11iu wieczo1-ek towal'zyski połaczony z tań- ab.?' z. M. L: ~10gł się przedstawia<: w jllł 

ar.a dU3twę na choinkę, która odbędzie Dzielnicy Zielonej, p, Pięta w imieniu cami ' • na1lepszem sw1etle. 
afę dnia. 2 stycznia, t. j. w piątek 0 &'~ zw: Prac. Budowlanych, przedstawiciei 
minie 3-ciej popoh1dniu w przedszkolu --0001----
przy uL Wierzbowej 20. Maskarada Sylwestrowa 

Ligi Morskiej ł Rzecznej 
Dzisiejsza Maskarada Sylwestrowa· U. 

Wózki 
Łóżka 

dziecięce 

metalowe 

' 

Ma tera ce wyśc_ielane, higien.: 
sprę:r:. „ PA TENT 
do mebl. lóźek 

Wyżymaczki :~:rykań-

Umywałki 
Krzesełka dziecinae 

Rowery w wielkim wybQrzc 

Na doJfodnych warunkacla 
w fabrycznym •kładzie 

,,DODllłODOL'' 
L6dź, Piotrkowska 73, tel. 158·61 

w podwórzu. 1401 

Teatr Kameralny 

Kilkuset ~ajstrów utraciło 
prawo ·u~rzyn~ania uczniów 

Jak już w swoim czMie donosiliśmy J11ych zrzeszeń zawodowych, a nawet do 
- łla skutek zarządzenia Ministerstwalposzczeg·ólnych osób zaświMczenia, obec 
Przemysłu i Handlu wszysc:· właścicie- nie jeszcze kflkusei właścicieli warsz.ta­
b y;arsztatów rzemieślniczych, którzy tów rzemieślniczych, poczynając od z.ło­
nie posiadali. dQstatecznych kwalifikacyj żenia egzaminów. W związku z tern ci 
i uprawnień, winni byll w okresie do właścciele warsztatów rzemieśliniezych, 

I 
dnia 15 grud·nia r. b. złożyć ogzamina w poczynając od dnia 15 b. m. stracił! pra­
Izbie Rzemieślniczej łódzkiej. Niezłoże- wo przyjmowania i ks.ztałoenia uczniów 
nie egmminów pociągało za sobą utratę rzemieślniczych, bez względu na~et na 
prawa przyjmąwania i kształcenia ucz- to, czy uczniów takich utrzymuJą już, 
niów rzemieślrJC'lych, natomiast - nie- choćby nawet po roku i dłużej. 
dootate~y nawet wynik egzaminu mi- Opieszali właściciele warsztatów rze~ 
strzowskiego pociągał za sobą odroczenie mieś1nfczych mogą. jeszcze zgł-OSić slę d-0 
term.inu złożenia egzamf.rm, bez utraty Izby o podda:nie ich . eg7-Wllinowi, który 
prawa kszrakenia ucznia. dokonywać si~ będzie w miarę groma-

Ja,k się dowiadujemy, mimo energicz .dzienfa się pewnej lic-zby zg·łoszeń; a wów 
nych wystą.płeii Izby Rzemieślniczej, któ czas odzyskają. utraicone obecnie pra­
m kilkakrotnie rozsyłała do poszcz.eg'ól- wa. (s) 

gi Morskiej i Rzecznej w salach Męs~ 
Tow. śpiewaczego przy ulicy Piotrkow. 
skiej 243 wzbudziła w szerokich warstwad 
naszego społeczeństwa niebywałe zaintef( 
sowanic. Główna sala zamieni się w plaż1 
na Helu, na której wśród dźwi~ków dwóc; 
śwrietnych zespołów jazzbandowych huaf 
będą rozbawione pary, odpoczywające nie 
kiedy w kawiatniach i pawilonach mo11, 
skiich, urządzonych ni·ezwykle pomysłow. 
w przyległych salonach. Niskie ceny W&\ 
pu i bufetów oraz wykluczenie wszelk&i 
karoty ułatwią elicie towarzystwa udzii 
w tej tradycyjnej zabawie, urozmaic~ 
jak zawsze, występami baletu, wyborea 
królowej plaży, konkursami na najpiękłM 
szą główkę, figurkę, kostjum, zawody tt 
neczne, gry żeglarskie i t. p. 

Specjalne zaproszenia nie zostały roZt 
słane. 

każdego, którego los wciąga w zasięg jej wróżkę" i jej otoczenie w dziesięć łat ol 
awanturki. Adwokat _ pseudo mąż ma chwili końca trzeciego aktu. , 

DOBRA WRO
„ z· KA stać si ę r_ównież utrzymankiem bogatego EJ)Hog po dziesięciu latach świetnie sij 

amerykanma. udał autorowi. Okazuje się, że ,,Oobrs 
. za tę cenę „dobra wróżka" będzie wróżka" była rzeczywiiście dobrą wrót~ 

K .,. ~ 3 h k h F k M dla swego otoczenia, mimo, że nie uległ• omed.Ja w -c . a tac . rancisz a olnara -, dobrą dla miljonera. amerykańskiemu miljonerowi, nie wydah 

Przekład i reżyserja Bolesława Gorczyńskiego Ad~~~~{s~~~Z~J~~e~~e s;~tr~~\~Ydl~~ ~j oby~~~:~ si ę za mąż za st~ruszka adwokata, nie WY'. 

I 
- szła wreszcie za restauracyjnego kelnera. 

!\t-Oś określił utwory Molnara słowem I wskazuje na to, że „Dobra wróżka" po- i<1~h _i, b~z ~k;upuł~w -~~ągnąć zys~i .. : _t~ł Szczęśliwym od dziesięciu lat mężen 
,bujda", pragnąc stworzyć z tego miana winna mieć podtytuł: bajka dla dorosłych. an,:i ~K;n_sk_iei ti anza_k,c~ t, . „dobra 'v\ 1 oz ka okazuje się J. E. Sekretarz stanu, figura WJ 
1tazwę dla nowego rodzaju utworów scenicz Posiuchajck streszczenia tej bajeczki. usta.la ,e i min z amei} karnnem. . . . . sti;puj;ica w ciągu akcji jedynie w poci.es; 
?.tch. Po~ żaden z istniejących rodzajów, Lu jest młodą z tem!Jcramentem dzi ewczy- Lecz -~to dobre serce „wrozki_" „ ~aze nym epizodzie. 
Jak k~mecl1a, dram~t, farsa czy groteska ną, z zawodu „robaczkiem świętojań- ieJ .sp~ł111_c zn.owu dobry uczy~ek 1 onaro- Ten epilog jest najlepszym w całej pru 
u~woro:w Molnara nie da się bez reszty pod skim" t. j. ułatwiającym przy pomocy ogni ''.~c s1eb1e tnt?demu kelnerowi z n~s~a~ra- prowadzonej po mistrzowsku, nieprawd() 
~~g~~c. ~ożl!aby je nazwać modnym ka latarki elektrycznej znal ez i-en-ie miej sca cp. Amerykanin wy~rywa zdra~ę _1 wsc1eka podobnej, pełnej nieoczekiwanych sytuacyj 
dz1s;,ej okreslen~em: sztuką, - tylko, że .w kinie. Lu z nęuzy pragnie się „puścić" się. Run~1ł przy te) sposobnosct gmach i rozwiąia11 bajeczce dla dorosłych, op0 
wyraz ten _mó":'1 _z równym powodzeniem za grubszą forsę. Pomóc ma jej w tem bo- a?wokack1~h marzen'. budowany 1_1a_ troch~ wiedzianej przez Molnara. 
wszystko, J~k i me. gaty amerykan.in, prezes Konrad. Ten mil- n1~111oralne1 podstawi~. Adwoka_c1111c wra- P. dyr. Gorczy(1ski jako reżyser przyg<> 

Wystawiona przez teatr Kameralny joner jest „zadurzony" w dziewczynie, a caią moralne zasady i ~e wsp~111ałym ges- tował spektakl z precyzją i starannością. 
,.,D~bra wróżka" _jest właśnie z rodzaju jednocześnie · z amerykar'!ska po chamsku tem :vyrzt~ca. rozbest~v1onego J~l~kesa za Rolę Lu - przeprowadziła p. jarkow· 
.buJ~", w ty_m najlepszym tego słowa zna pragnie jej za miłość zapłacić. drzwi. Widzm1y Lu iako s_zczęsl1wą narzc ska znakomicie, zdobywając gorący po­
czen1u .. Napisana z talentem, bawi i cie- · Lu „robi" wielki! clamc; z towarzystwa czonQ starszego kelnera, ktoremu. _adwokat klask publiczności. P. Jarkowska wi.docz. 
s:1;y, leciutko zahacza o „iks" spraw i spra i żonc mltyczneo-o adwokata. Przybrana przyrzeka za darmo przeprowadz;c forma!- nie i dla teatru jest dobrą wróżką, o czef' 

' wek, z _któryc~ ka~da wystarczyłaby na rola ogromnie jef utrudnia oddanie s ię (cóż nośc_i prawne związane z -~up'.~em ;es_tau- świadczyła do ostatniego miejsca wysprzt 
c~łe sohdne w.1 d_ow1sko a tutaj służy jecly~ za ~łowo?) dolarom amerykanina. Na na- racy)kt „Pod dobrą wrozką . Komcc? dana sala. 
il!e d? stworzema okazj,i dla wypowiedze- lega nie wielbiciela zdradza nazwisko swe~ Gdzie tam!... Miłą, bardzo uclan~ postać stworzyh 
ma kiiku dowci}:>ów, lub powiązania nie- go urojonego męża, obdarzając tym manela Wychodzi przed kurtynę znakomity tłu p. Bronowska. Poprawnie przeprowadzi.F 
ora\\h'dop?dobnych ułamków akcji. Widz tem pierwszego z brzegu adwokata, którego macz i reżyser p. dyr. Gorczyński i w imie- 1 rolę pp. Lenk, Wasie! i W·inawer. Szuben 
wyc odz,1 ~ spektaklu roześmiany, zaclo- nazwisko znajduje na X-tej stronie spisu niu autora rozpoczyna conferancier'kc;: że mimo nieclopasowai1ej do j~g-0 charakter 
'Volony, a mimo to powiada „świetna buj- telefonów. niby publiczność jest napewno ciekawa dal roli - wzorowy, Tłumaczenie p. Gorczyi 
(~a". . Lu ma dobre serce (to zresztą często szych losów postaci wplątanych w akcję skie{!'o bardzo dobre. 

. Leżało zresz.tą w_inte~cji autora stworze się zcl.:trza u clzicwcZQt w tym stacljum „tJobrej wró~ki" i że p. Molnar przygoto-j W, W-et. 
me te.go rodzaiu w1dow1ska. Sam tvtuł [ . .lekkMwśl)\n~ci"' i prttg11ie uszcześliw.ir .w.:U uii<.wildz.i;i.nke i..tlo~ze Qł\m -D.obJ:4. ---ooa--• 



Nr. 856 I 
,,HASŁO" z dnia 31 grudnia 1980 roku. 

W dniu 29· grudnia 1930 roku zmarł, przeżywszy lat 29, 

.!.. 
ś. ' P• . 

ROMAN HALKIE 

'Str. '1 

ICZ 
urzędnik Banku Gospodarstwa Krajowego, Oddział w Łodzi 

W przedwcześnie Zmarłym straciliśmy 
Współpracownika. 

oddanego Instytucji . . 
1 cenionego przez nas 

Kierownictwo Łódzkittgo Oddziału 
·Banku Gospodarstwa 

i Chcesz się pozbyć trosk • 
1 zgryzot 

Dzielimy· się smutną wiadomością o zgonie w dniu 
29 grudnia 1930 roku naszego nieodżałowanego kolegi 

idź na Bal Dfaskowy Czerwonego Krzyza · 

ś. t p. 

Romana Halkiewicza 
urzędnika tut. oddziału Banku Cospodarstwa Krajowego 

uczestnika walk w roku 19241. 

Najweselszą, najbardziej urozmaico­
ną niespodziankami maskarada urządza 
w najbliższą sobotę, dnia 3 stycznia Ko­
mitet Polskiego Uzerwonego · Krzyża w 
sali Filharmonji. Na tle przepięknej zi­
mowej dekoracji w zawrocie tangam fox 
trotta, walca i tańców figu.rowych za­
ponu;il rozbawi'Ona publicmość o troskach 
i kłopotach bieżących, wynosząc miłe, 
niezapomniane wrażenia, na długie dnie 

nowego roku. Ograniczona il~ biletów 
winna zachęcfć elitę towarzyską do ze­
brania si~ jaki!lajliczniej na tym n.ajwi~ 
szym i najponętniejszym z bali masko­
wych tegorocznego karnawału. 

Bilety można nabywać w biurze P. C. 
K., Piotrkowska 96, od godz. 9-ej do 
S-ej popołudniu, tel. 10204, a w d2'lień ba 
lu w lfilharmonji od o-€lj popołudniu. (R) 

--wo---
Pogrzeb odbędzie się w dniu 31 grudnia o godz. 2-ej 

popoł. ze szpitala Okr~gowego Związku Kas Chorych, przy 
ul. Zagainikowej 22. SYLWESTROWY ·.TENOR 

Zrzeszenie Urzędników _Banku 
Gospod. Krajowego w Łodzi. 

(Ze wspomnień wojsko~y.~h)_. 
Spotkanie roku 1921 ~tanowiliśmy llisty pot spływał z czoła biednego blondy 

uczcić godnie. Wraz z dowódcą kompanji na, O<:fli.Y zachocbiły mgłą, głos drżał 1 
opracowywa.J:śmy program uroczystości. nadwyrężenia - lecz nic nie pomagało. 
.Postanowiliśmy wystą.pć z bogatym pro- śpiewał coraz to·· gorzej. Wreszce zwie-

ur. z~d~1·. kp. ow1·n1·en hyc' op1·ek. unem' . gramem koncertowym, m. i. występami rzylem się · ze swego zmartwienia przed 
~ naszego chóru kompanijnego, który już sierżantem-szefem. 

b t · 1 w~ótce ~łyn.ą.ł w ~łym ~dlirue, Szef machął ręq: „Już ja dam so-. : . . . ~ yw a e a gdzie ~ ruedawna stanCJ<>DOWalismy po bie Z nim radę. ÓO to przy wojsku - ni• 

N • • · powrocie z frontu. może. daje, oferma. Roz.kaz - musi : owy system organizacyjny starostwa Koncert miał się odbyć w kasynie o- koniec... „Bledny sołtyk stanął przed 
W dniu 29 grudnia r. b. odbyło się ł Sprawy powinny być załatwiane ficei:sklm, liczyliśmy P:rz<;to na: o~ść groź~. oblicze 'si;ar~go wygy, służbisty 

r>od przew~c~em; Sta;osty. r~ie?'o ~zrbko i bez niepotrzebnych, · fo_;~aln~ ~;.odcy oraz korpusu oficerskiego twier - s1erzanta sze~a. · 
,p. Dychdalew1cza z.eora.me K1erownik.ow sc1 - stron'Om, a w szczegolnosc1 zas . ,Nie mogę pan.ie szefie _ tłuma<:zyt 
Ekspozytur i wszystkich referentów mało intelektualnie wyrobionym powi.n- Rozpoczęła się gorączk?W~ praca się~ nu ni~ wycJiodzi. Jak się ni sta.-
Starostwa Grod:ikiego w Łodzi. na być udzielona jaknajdalej idą.ca po- prz;ygotowaw~. Od~ywały się m~syw ram, nie ~ychodzi psia jucha„. „Szef je-

Na zebraniu tem Starosta Grodzki moc w załatwianiu ich · spraw · wzędo- ne 1. c.2'.yste proby. Wiarusy .z ~~ą za- dnak był nieublaga.iiny. Groził mu, wymy-
1>mówił w ogólnym ~ysie nowy system wych. brali się do .pracy, chcą.c_po.Kazac &ę na ślał chciał ukarać _ sam dowódca mu-
org:ml~acyjn~ Starostwa:, _jaki wchodzi · Urzędni~ admindstraeji musi _,przy tak.~omitym koncez:cie. . . · . siał, się wstawić za Sol.tyka i wyjaśnić, 
w zyc1e z dmem 1 styczma 1931 r. sprawowamu swego urzędu baczyc na Chor nasz składał się z blisko 30 żoł- że słuch nie zależy od chęci że nie można 

·. System te~ znosi międ:z~ inn~ po- dobro J?8.ń.stwa ,i, dob~o. obywa_teli, . któ- nie:i:,zy, posiadających wcale. nfozłe mk>de, ~ r~kaz śpiewać cu.;ysto i' t. d. Nie pyło 
dział na oddzrnły, tworząc Jedynie refe- rych rownoczesme w1men byc opieku- zdrowe głosy. Brakło nam Jednak dow~- innej rady_ trzeba było zrezygnować z 
't'aty i prowadzenf.e .dzienin.ika podawcze- nem. Szozegóły nowego statutu organi- . go tenora, któremu momia było by powie występów solqwych · 
go. zacyjnego zreferował zebranym Zastęp- rzyć wykonanie partji solowej. Rozpo- . . . . • , . . 

Niezależnie Od powyższego omówił ca Starosty Grodzkiego p. Rosicki. czę11śmy poszukiwania wśród żołnierzy . . Sierzant ~ed·nak me mo~ł się uspoku: 
Starosta Grodzki sposób merytoryczne- Po dyskusji nad poruszonemi zagad- sąsiednich oddzi..aJów. I oto przyooelono ~c Przez dłuz~zy ~as był "!11e w _humow„ 
go załatwiania. spraw i obchodzenia się nieniami zebranie rozwiazano. do nas na kilka dni szeregowca z kom- 1 m_ruczał pod nos~~: :Nie :nozna i:_au-
17,e społeczeństwem. . . panji saperów, Dymitra &>łtyka. cz~c. Of~a. Wsaaz1łbym. go na k.Lka 

-ooo _ . · Pochodzil z kresów, z malej odludnej ~n~ do, scisł~go, wsypał kilka kar~y~h 
• . . • . . , wioski. Młody piękny blondyn, z bujną ~cz;n - Jak t_en kanareczek by zaspie, Podania O Zezwolenie na bron jasną c.z.upryną, błękitnemi, jak niebo „. 

oczami. Zdrowie tryskało z jego potężnej Biedny zaś ri.a.sz tenor noworoczny zt 
postaci.· wstydem pakował swoje manatki i zdc· 

WysŁu.ob.ałem go. Posiadał naturalny, n?wal?-Y! zawstydzony opuszczał nasze 
Łódzkie Starostwo Grodzkie podaje do I składają podania do I-ej Ekspozytury Sta- cokolwiek nieczysty, Ieez jakiż piękny niegoscmne koszary. 

muszą być złożone do 1-go lutego 

eladomośoi osób .zainteresowanych, że w rostwa Grodzkiego przy ul. Bazamej Nr. 5; gfos. Gdy śpiewał, przechylał na bok A sen 0 powodzeniu, o ~wie, a może 
erminie do dnia 1 lutego . 1931 r. winny ?soby za~ies~kałe na terenie V, VI, VII, X swą ja.sną g.owę, przymykał cokolwiek i dodatkowym urlopie rozwiał się, jak 

.złożyć podania o przedłużenie ważności i X!l Kom1sar1atu P_. P. -:- do Ekspozytu~y O<:fliY · i smętny tony wyśpiewywały całą mgła.­
zezwoleil na broó na i:ok 1931. W podaniu II-e1 przy ul. Moniuszki Nr. 8; wreszcie tęsknotę z prawd~wym prymitywnym 
należy wyszczcgpliiić posiadaną broń oraz osoby zamieszkałe na terenie VIII, IX. XI, sentymentem. 
numer zezwolenia . . Pod!lryie winno być XIII i XIV Kom~s.3:rja~u do Central1i Staro- Byłem zachwycony głosem Sołtyka. 
omarkowane znaczk;em stemplowym za 3 stwa przr. ul._ J<,1h?sk_iego Nr .. 152. Zazna- Wierzyłem w powodzenie koncertu i wsta 
złote. Podania składa s·1ę zależnie od miej cza s.1ę, iz n:ie~łozen!e P?dama w wyzna- wlłem ·do programu &pecjalne utwory ze 
sca zam~eszkiwani Osoby. za_m:eszkałe c:onym ~e:m101e ~...?c:ągn~c ~a sobą. odebra społowe z tenorową partją solową. Na 
aa terenie I. U. III 1 IV. Kom1sarJatu P. P. nie bron11, 1ako pos1adane1 nielegalnie. pierwszej próbie okazało się jednak, że 

oOo , , . . Soltyk, ten śpiewak z Bożej łaski, pozba-Doda łki do komornego 'P?b1erac specJ,aą[l~ opłaty, o ile w o~tat- wfony jest zupełnie sluch~. Gło~ jego'!' 
. . • mm roku własc1ciel domu zaprowadzi ka śpiewie zespołowym wydzielał się brzmie 

'N domach skanalizowanych nalizac~ę i wod~ciągi, których nie . by:o niem i siłą, lecz psuł harmonję fałszywe-
W całym szereg"l:l domów właściciele w cza_sie wydama ustawy o ochrome Io- mi tonami i co najgorsza, zbijał innych z 

Aeruchomości pochvyższyli komorne z katorow. tonu, przez co zupełnie unfomożliwiał wy 
powodu przeprowadzonych prac kanali- Taki do(1a.tek do· komornego musi konani~ pieśni chórowych. . , 
"?:acyjnych i wodociągowych. być umotywowany rzeczywisbrni wy- . Byłem w rozpaczy. Szu~ałem mozb-

Z.ainterpelo,nme czynniki wyjaśniły, datkami na powyższe ce:e i rów11omier- wych sposobów dla usunięcia tEgo braku 
te w domach, podp.adających pod usta- nie podziebnemi pomiędzy lokatorów w śpiewie naszego tenora. Uczyłem się z 
wę o ochronie lokatorów rÓ'r\'llież można domu. (b) nim na osobności godzinami. Zimny krop-

D. O. 

. 

ś. t P· 
Józefa • Sztekmi91er6w 

Pietrzakowa 
opatrzona św. sakramentami, po długich 
i cieikich cierpieniach zmarła dnia 28-p 
grudnia b. r. przeżywszy lat 23 •• 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok nas­
t,pi w dniu 31 grudnia o godz. 13 P• poł. 
z domu żałoby pny ul. Kiliński•go Nr. ll7 
o czem zawiadamiają rodzinę, znajomych 
i pr:z:yjaciół imarłej. 

Pogr,ieni w głębokim amutku 
Mąt i Rodzina. 



Str. ~ 

TEA '.1'!.ł I SZTUllCA 
--<:>---
TEATR l\UEJSKI 

Wyst.;:py I~. Junoszy-Stępowskiego. . . 
.ln:lk01r• y gość naszej sceny Kazinuerz 

Junosza-Stępowski wystąpi dziś środa w arcy­
we;·ołrm „Papie kawalerze". , . _ 

W o czwartek i piątek k1·eowac będzie K. 
:ftL"'lo~za-St<:-powski niezrównaną rolę tytułową w 
i- inv:szon:sdnie '\Yystawionej sztuce Mereżkow-
sl;ir·:so „Ca;: Paweł I". Ceny zniżone • . 

,Jut ro, czwartek o 4 popoł. po cenaeh zru­
io1i,vch „Ker.to X:' z K. Szubertem w roli p~­
),Ji:;owc: i. 

TEATR KAMERALNY. 
n yi.it.ępy Stefanji JarkowskieJ. • 

Dziś. $ro<la o 9 w. i .12 w nocy, o~az Jutro 
l pcjutrze o !) w. szlagierowa komedja Molna­
ra ·Do!ira wróżka", w której święci ogromne 
tr;t:~;1Er ulubienica publiczności łoo~~ej, k~pi­
~al· a Stefanja Jarkowska. W drugieJ popiso­
wej roli K. Szubert. 

,rn':;ro, c;zwartek o 5 popoł. po raz ostatni 
.,L•:kkomYślm1 siostra". 

l'EATR POPULARNY. 
Dziś środa, czwartek i piątek po · cenach 

nlżonych stale zapełniający wido'IVIl.ię „Bro­
.idway" z Z. Marcinowską i J. W oskowskim w 
Tolach Jopisowych. 

Jutro o 4 popol. po cenach n~jniższych re­
kordowy „Proboszcz wśroo bogaczy" z J. Wo­
ro;kom;kim w roli tytułowej. 

„WESOŁEK SYLWESTROW~ 
W TEATRACH MlEJSK.ICH. 

Naj:rnilej i najweselej spędzą łodzianie noe 
::;~.Jwestrową na wesołkacll w Teatrach: Miej­
skim i Popularnym. Dane będą po 2 prżedsta­
wienia: o godz. 12 i 2 w nocy. Złożą się na 
nię; aktualne piosenIµ, popisy c\loreograficzne 
i arcywesołe wstawki kabaretowe, przygotowa­
ne przy współudziale najlepszych sił artysty­
cznych miejscowych i warszawskich pn:ez re­
żysera Konstantego Tatarkiewicza. 

Ceny biletów nader przystępne. 
Bilety w kasie zamawiań Teatrów Miej­

akich Piotrkowska 74 od 10 rano do 7 wiecz. 
1Mc przerwy, 

KAZIMIE!tZ KRUKOWSKI ·, 
W TEATRZE MIEJSKIM. 

W ni.edzielQ o 12 w poł. czeka Łódź wiel-
' atrakcja: w najnowszych swoich szlagie­

r'ich wystąpi niezrównany Lopek - Kazi­
mierz Krukow~ki oraz Eugenjusz Bo®, świet­
llJ' imitator Chevaliera i gwiazda Morskiego 
'Oka Vera Bobro\ftlka. Bilety od 1 zł. :na Piotr­
"8wskiej 74e 

TEATR POPULARNY W SALI GETERA 
uL Piotrkowska 295. 

Dim, o godz. 8 m. 15 wieu. i w ci:wartek, e godw. 
j a. 15 pop. i 8 m. IS pełen humorll i W'el''l'tY. me­

·Wyjuy wodewil w 4 akt. p. L "Królowa Przed, 
..wcia" ~ Jurdziń6ki w roH głównej. l\eiysem. 

J. Pilanki. 

,,sY.L WESTER NA Gólłi"llilU, 
W POPULARNIAKU". 

Dzii, o god:i:. 12 w nocy Teatr Popularny w Mli 
Ce~ra Piotrkowska 295, na powitanie Nowego Ro­
\a 1UZ1dza specjalne widowisko p. L .,Sylwetter 
• G6rn1aku, w Popularnialm"~ rae współudziałem 
• artystycznych miejaeowych i WU5"Wekicla. 

Bilety od 1 zł. do 3,5 do uahycfa w beie toatrn. 

,„HASLO" z dnia Sl grud1ua. 1980 roktt. Nr. 356 

„SPLENDID" re b~dl! wyśwletla1te na ekranie kina „Mil'ażu'': 16.55--17.25. Płyty gramof. z w."Y· 
„Władca. kaJ."?la.wafu", „Miłość w kajdanach", 11.25-17.40. Feljeton p. t. ,.Pierwszy S:vh\ea~ ,,N,4. SYBIR". 

Tr%eba uu;iero::.ić;: ::.adowoleniem: idziemy ci.tJgl,o 
no.przód. W ci.r,au. 1>3t.atrrich killat lat kinemato.a;raf 
ja !'Qlska ;;;m.niejs:yła :nac::nie dystans, dzic.focy ir& 
od filmów :.:agru.nic=:aych. C.:1.r;agi te dadz11 sir: w CU• 
łości ::.o~tasotcać do nou:e:!O diwickowca polskiego 
„NA SYBTR„ (wyświetla J.·ino ,,Splendid"), w 
którym !11'::edstawiaiio w11lkt; o iw/110.~ć w roku 190.'i. 

„Stargane strtmy", „Kat z Pragi", „Krwawy' w Legjonach'' wygł. pułk. 'Wieniawa·Dłuf!o~i;~w~W 
żart", „Orly pustyni". (tr. z W·wy). 

Filmy te jeszcze w Dzielnicy Bałucki1>j nic 19.00-19.2S. Hozmaito::ci. 
były wyświctla11c - i miejmy nadzieJę, że lJę- 19.30-::!0,:IH. .\'.ldy„ja, po.;1-.:i;-cu:ia I\··-'"'·" n 
d:~ prz~·j~te · prr.ez :i:mbiiczno~ć z um~niem. J. Szanio\• :•kie1:11 (z powodu odrn::";:~nia p~·i ,:'..OW( 

Vładski. na;;rorl? lil<'rn~i·><1) a) Pi·~<"!l1/1wi•;1ir f"r„ r. .,.a f',· · . 

Nad stenarjus:e11i pruco-wali: znaJ.comity po­
wieśt:iopisarz W aclaw Sieros::.etcski, który sani ;;;res;; 
U! był czynnym dzial.u.c::em. konspiracji, Ana10i 
Stern i u:res;:cic reżyser H. Szaro. 

CO USŁYSZYMY 
PRZEZ RADJO 

PROGRAM ROZŁOśNI ŁóDZKIEJ 
„POLSKIEGO RADJA". 

olaw:i Orl•irki!'go. h) S:wb:-,1j, ·1· „2..·~l;;r.-." .I. 
Szaniaw~ki"go, " ' rarljofonit:H·ji ~~tuniFhn!, :'\ f-\::irv.·;, 
ki ego (tr. z \\ -v.yJ. 

:!0.30-22.IJO.Konc•·rl 111111~ ki !t·l .. k;,j z \;:Jr-·":my. 
'\'\"' 1•rzr-rwic .k\\.~Oran~ H1..tT~d~i . 

22,00-22,1:> . ..\iagJnlcna S:m1or.w~11!„,· w: gł. td· 
jcton p. t. „Nu '\/owy Rui." (tr. z \\"·':I. 

„Na Sybir" ma mnóst1t'O scen doshorwłych: ko1L 
spiracja, ucicc;:ka prze;; las i if!. in. a całość stoi 
na itysokim poziomic artystyc::ny1fl. Robota reiy­
serska 1le11ryka S:aro rzetelna, pozbawiona tani-e· 
go efekciarstwa, montaż nickwrych scen - dosko­
nały. A sra artystów? Smosarska :;;robiła kolosal· 
ny postęp: rozporz~1d:;a wi-:ksz4 technikq, dobrze 
się charaktery:uie (wygl{!da cud0tv1ti.e). Brodzisz 
ma śu:ietne waru11ki nu aman!a bohaterskiego, gra 
wspaniale. O grze reszty_ zespołu można mó1.cić 
z najwyższem uznaniem: Sam.bon1•i (bra1t·o) na· 
reszcie pozbył sit.: maski ]mmin1sa i stal się sobą, 
Bodo - bez ;:ar=utu, a młody Dw1>rsJ.·i :: t1rnrz1! cie· 
kau:q i pdruz m1tchnieni.a ( prau:d;;iwy rewolucjoni· 
sto.) - &o !JO!'lr06~ reweLtcju. FreTJkiel z przeko11a 
niem. zatruł „stnM:au!IO dziadunia", krótko blysnqł 
wyr~tq maska Ju,n;ia.mi, udany_ epizod dala ' Mira 
Zimińska. A n.ajw~kszq niespodziankę sprnwił nam 
Wars, którego' świetna partytura muzyc::.11a podnosi 
. ~to kroć wartość i nustró j :ic!!n. 

22 la-22.:~.) . . \rje i pi :•4ni w "·ykrm"m" hm•«c· 
bej- go Dyg11>11 (tenor) (tr. z \\-wy.l 

22.35--:! J.fJO. h. omunika•y: P.\T, m~tror„ :,oli1·., 
z f. „\.. eport, ornz 11111 0yk;i luneczna z \\'ar:W"J'· 

środa, dnfa 31 grudnia 1930 r. 
11.58-12.05, Sygnał czasu z Warsz. ·j 

nał z Wieży Marjac:kiej w Krakowie. 
12.05-13.15. Muzyka z płyt gramof. 

Wykor::yst(J1U) przytem "'szystl.:i.e efekty div.:i(:ko 
we. ,,Na S)·bir" je3t filmem, z którego produlu:ja 
polska mou by4 dumna. Bt:.dzw sU: za,x;wnie cie· 
'Z1l zasłuiQneni j ć!ługotrwałem p0tvQdzenicm. 

Klingbcil, Łódź, Piotrkowska 160. 
Ul.15-13.25. Odczytanie programu dzieur.c­

go i repertuar teatrów i kin. 
15.35-15.50. Kwadrans harcerski. 
15.50...:....16.15. „Radjokronikę" wygl. dr. Mar· 

jan Stępowski z W-wy. 
16.15-16.45. 1. Kwudrarn; dla najmłodszych. 

„Podróż Jędrka do Nowego Jorku" obrazek Ire 
ny Lassot,owej. 2. Kwadrans dla dz).ec; s.tai:­
szych: „Powitanie Nowego Roku"wygł. Wacła~ 
Sieroszewski (tr. z W-wy). . 

16.45-17.15. Muzyka z płyt gramof. z W-wy 
17.15-17.40. Odczyt z W-wy . 
17.45-18.45. Koncert popularny w wyk. 

Ork. P. R. po_d dyr. ~- Ozimińskiego z W-wy. 
Hł.10-19.25. Komi.mikat Izby P;:zem. 

Handl. w Łodzi i odczyt. pro gr. na dzień. na.st. 
19.25-19.35. Płyty gramof. z W-wy. 

' 19.35-19.50. Prasowy dziennik radjov.-y z 
KINO· TEATR ,J'RZEDWIOśNJE;'' Warl<zawy. 

„KOBIETY NIE DO MALżE~"S1'WA". 19.50-20.00. Płyty gramof. z W-wy. 
Na ekranie „Pr::e.dwio~nic"' podziwiamy obecllie 2ó.00-20.15. Odczyt_ z W-wy. 

u·spanialy film pod ma<:no obiccujf].cym tytułem 20.10-20.30. E'eljeton mużyczny z· W-wy. 
.,Kobi.cty 11ic d.o m!!łżelbt!<>a". ]e$t 10 wiell:i dramat 20.30-22.00. Transinisja :z Krakowa. 
obyczajowy, bę(/.qcy boles1J1! satyr" na wspók::e.rne 22.00-22.15. Jułjusz Kaden.-Bandretwski v.:y-
dxietÓczęta, któr~ szukajc silnych wrai:eń i ujścia I głosi feljeton pt „W wiC'czór Sylwestrowy'' 
dla SWC$O ży1hi.olorcego- temperamentu w nocnyclrł (tr. z W-w:y). 
lokalach j 5arsqrrierach. Film m-0e11y, trzyma wid:l'l 22.15-22.30. Komunikaty: meteor„ polic„ 
w 'fti(JSlene Mpi!)ciu. Obok interesującej treści po. sport. 
d:iwiamy jesr.<:::e W$panialy konceri J.wartetu aktot 22.30-22.45. Zbiorowa audycja Sylwestro-
skiego, "" ku;ry ~kładafa! si-: trzy pięk1wści chranu wa 6 rozgłośni polskich. 
,,%lo:e nieu:inimka": Joan. Grau:Jord, A.nita Page, 22.30-23.00. Transm. ze Lwowa, 
Dorota Sebastfam oraz wytworny i wyrafi11ou:any t3.Q0-2a.30. Transmisja r. Poznaniu. 
tiwodsiciel ub6stwittny prze:: pl,eć piP/mrr Nils 23.30-23.58. Transm. z Krakowa . . 
.4sihu. • • 24.00--0.05. Przemówienie N a czelnego Dyrek-

Dmkj8ZY program, ,J'r=edu:io~rtia" winien. .,if tora „Polskiego Hadja" D-ra Zygmunta Cham-
tiu.go utrzy1.iuć na aJiśzu, film boi«:icm orzcd~tct· ca. • 
wia wysoka wartość . arty«t,·cznri. O.OG-0.10 . . Pr7.emówienia dyrekcji lokalnych 

• • - na rozgłośniaeh prowincjonalnych. · ! 
OTWARCIE KINO-TEATRU 0.10-0.45. Warszawa-audycja Sylwestro-

„M, I R A ź". wa. 
W dniu 25 grudniii. otworzył sw-e podwoje 0.45-1.15. 'fransm. z Wilna. 1.1'5-1..15. 

kino-teatr „Miraż" (dawniej Syrena !m;y u- Tra11smisja z Katowic. 
licy Limanowskiego 37}.. Następnie ewent. retransmisje ze stacji za-

Kino gruntownie odświeżone czyni miłe wra granicznych.' 
żenie na widzu, a doborowy program jaki zo­
staje wyświetlany - jest warl pod kaźdem 
względem zobaczenia, gdyż Dyrekeja czyni co 
może by w Dzielnicy Bałuckiej mogła dawać. 
filmy nieustępujące pierwszorzędnym kinom 
mi aa ta. 

Na inauguracyjne przedstawienie Dyrekcja 
wyświetlała · film „Zdrajca. :i;aehodu" z ulubień­
cem . publiczności Tim-Mc·Coyem oraz drugi 
film komedjowy p. ~· „Niedobrane małżeństw.o" 
~ z Ryszardem Bartelmasem. 

Jak widać z powyższego - program był do 
skonały i miejmy nadzieję, że Dyrekcja i nadal 
będzie "Wybierać filmy wyborowe by naprawdę 
można było spędzić parę chwil i z zajęciem ob­
serwować toczącą sif.! akcję na. ekranie. 

Najbliłsze sensacyjne salonowe filmy, któ-

PROGRA~I ROZCLO:SNl LóDZKIEJ 
„PO~'Km,o RADJ\". 

c~wartt>k; dnia l. ~tycznia 1931 r. 
10.15. Nabokńsnvo. 
11.58-12.10 Sygnał czabu ?. Warsi1. i hejnał z 

Wieży Marjackiej " Krakowie. Odczytanie progra· 
mu dziennicgo i repertuar teatru i kin. 

]2.10-H.OO. Poranek muzyczny z Filharm. Warsz. 
Wykonawcy: Ork. Filh. Warsz. pod dyr. J. · Ozi· 
mińskiego i soliści. W proyamic utwory Jana Stra­
ussa (syua). 

14.00--15.20. Przerwo. 
15. 9--15.40 Muzyka -z W ar~zawy. 
J5.40--16JO. Program dla drieci z Wanzaw:J·. 
16.10-16.40. Płyty gramof. z W.wy. 
16.40-16.55. Pogadanka z Warszawy. 

PltOGl:U. 'I H.OZGŁO~NI L<)D,..'.Kit:J 
„POLSKIEGO R \DH.„. 

I'iątt'k, unia 2. sty('znin 1 ?31 rnku. 
11,53- 12.iJ:>. Sygnał (·za,u z \'l"ar'z' i l1ejnd 

Wie:Cy 'lforjarkit.'j w Krakowir. 
12.05-13.15. '1u7.~ ka 7, płyt grnwor. 7. r. \. ]•.lin:; 

beil. l.pdź, Piotrkow:,ka 16'J. , 
l~.15- 13,2.J. OdC'zytnnic pro;:rnm11 ·dzi••'1;1cp;o i 

repertuar teatrów i kin. 
n,50-16.10. Lekcja jęz) ka l'ranrnokicgo z V/ar· 

sza wy. 
16.13- 16.25. Komunikat Poh"!,;.iego Związku Kr6t 

kofalowrów (Ir. z W.wy) . 
16.25-17.l:l. \[uzyka z p!}t gramof. (z \\.'I•<\). 
17.l :>-1 TAO. Od~:cyt z Wiln:i. „Wilno w r:nu~;·h 

Państwa Pohkiego" wygł. prof. F. 5. B. ,fi„czy. 
:;ław Limamrn.,l,;i. 

I i'.4:i-1S,t3. "luzyl..a lr!i.ka w w:ykonani1.1 orkir· 
i>lry pod dyr. A. rurmański.-go (tr. z \i-v;y). 

18.45-19.10. Rozmaito,;ci.. 
. 19.10-19.30. Odczyt. zors<i11izowany przez I{.,. 
mitet Dni Pn:criwgrużli.::;iy w Łodzi. 

l~,31)-19.35. Komunikat J;;J.y Prznn. Handl. w 
lodzi. 

] 9.35-19.30. l'raoO\\ y dócnnik radjowy z Wu 
Ezawy. 

19.50-20.00. Płyty grnmof. z W-wy. 
20.01}-:.:'.!0.15. Pogudanka muzyczna z W-wy. 
21t.l.'i. Koncert symfoniczny z Filharmonji Witr· 

ezaw:>kil'j. Po trammhji komunikaty: PAT, mele· 
or., pnlic. ;port.. ora7. Skrzynka Ponlnwa Technirz. 
na, którą wyii;ło>i Kic·ro,\nik Prnpagan•ly P. R. Wa. 
daw FretJkiel. 

'iii 'AMP-W 

Odczyt ~zerwonego Krzyża 
- Polski Czerwony Krzyż uprzejmie za 

wiadamia, iż .z okazji „Dni Przeciwgruź­
lkzych" w niedzielę, dnia 4. stycznia. 1931 
r. o godz. 12. min. 30 w poł. Polskiej Y. 
M. C. A., Piotrkowska 89, pan dr. .Że­
browski wygłosi odczyt n. t. ..O 21·uźlic..,.­
nosa, gardła l krtani" „ 

\Veiście bezpłatne. 

Noc Sylwestrowa 
w Polskiej YMCA 

Dziś od godz. 10-ej wieczór w świetfl­
cy Polskiej Y. M. C. A., Piotrkowska 89, 
odbędzie się tradycyjna całonocna Zabawa 
Sylwestrowa pehrn niespodzianek i uroz· 
maiceń, na którą zaprasza członków wraz 
z rodzinami oraz zaproszonych gości .j Ko­
mitet organizacyjny. 

___ . __ /_, ___ ;'~ . , • . „ .. , .. „, 

!fu\CIK RADJOWY 
IMPONUJĄCY PROGRAM. 

Dzisiejszy program sylwestrowy „Pol­
ACiego Radja:" rozpocznie o godz. 22,00 J. 
1'aden Bi11ndrowski, który wygłosi feljeton 
,. t. „Wleczór sylwestrawy". 

1 W feljetonie tym ~ybitny pisarz współ 
~esny, autor ;,Miasta mojej matki" i „Ge­
nerała Barcza" omówi nastrój i charakter 
dogasającego Roku Starego. 

O godz. 22,30 rozpocznie się zbiorowa 
~udycja sylwestrowa 6 rozgłośni polski.eh, 
lttóra trwać będzie do godz. 1.45. 

Na pożegnanie starego roku, a powita­
•łie nowego zacznie ogólno-polski wieczór 
sylwestrowy stacja lwowska rewją radjo: 
wą „M;krorewją" w opracowaniu i zespo­
łem p. Wiktora Budzyńskiego, z towarzy­
szenie orkiestry p. T. Seredyński-ego. 

Będzie 10 słuchowisko wesołe, wyraża­
·;ice w doskonałym stopniu charakter i 
icmperament Lwowa. Tytuły poszczegól­
nych numerów mówią wystarczająco dla 
siebi-e. Sza, Lwów gra, Wstawione studjo, 
WrM:hy Sylwestrowe, Jakoś to b~„. i t. p. 

Nast~pnic usłyszą. radjosłuchacze pro­
~ram sylwestrowy z ?oznania i Krakowa, 
paczeni punktualnie o godz. 24,00 przemó­
wi· do r.J.djoabonentów całej Polski Naczel 
1y Dyrektor „Polskiego Radja" - z. 
Chamiec. 

\V czasie od 0.5-0.10 wygłoszone zo­
<>taną przcm1'1w!cnia dyrekcji lokalnych na 
\'szystl.::ich rozgloś11iacl), przytcm Warsza­

wa nada utwór muzyczny lub literacki·. 
W godz. O. W~0.45 usłyszymy .i W:u­

~zawy specjalną audycję sylwestrową, zaś 
od gódz. OA3-IA5 nast~pi transn'lisja z 
Wilna i K.1tow<ic, przyczem Wilno na.da 

audycję f>od tajemniczym tytułem: ,,Brk· 
a - brac".„ 

Będzie tam szereg niespodzianek -
nie chcemy więc psuć efektu - na szcze­
góły spuszczamy zasłonę. 

O godz. 1.45 najprawdopodobniej na­
stąpią retransmi1Sje ze stacyj za.grai:iict­
nych, na których imponujący ten program 
sylwestrowy „Polłkiego Radja" zostanie 
zakończon·y. - · · 

pod dyr. piękna uwertura Rossiniego do 
„Cyrulika Sewilskiego", doskonały przy­
kład lekkiej uwertury . włosfoiej do opery 
„buffo". - · 

Suita P .. Lacoma, która nosi tytuł „afry­
kańskiej", jest pokazem - niezbyt surowo 
atltentycznej - muzyki murzyńskiej. 

„Bambuia„, jest prymitywnym tai1cem 
murzy.ńsk·i m, którzy u murzynów amery­
ka1iski:ch uległ już zapomnieniu. 

Tam w Ameryce - murzyni, uzyska-
wszy wolność, zaczęli muzykować w fony 
sposób i pomogli stworzeniu wszechpanu­
jącego dziś j~?ZU. 

AUDYCJA' SYLSTROWA. 
Rozgłosnfa łódzka „Polskiego Rad ja" CHOINKA w RAF AJŁOWEJ 

transmiituje dziś, we środę, dnia 31. grud- W audycji wigilijnej zbiorowej wszyst-
nia z Warszawy audycję sylwestrową dla kich stacyj polskich (w środę, dnia 24. 
dzieci. grudnia) stacja krakowska wypełniła czas 

W pierwszej części usłysz-ą „najmłod- od godz. 21 .. 30 do 22,00, nadając koncert 
si" hi•storję „Podróży Jędrka do Nowego oraz krótką recytację wzruszającego, a 
Jorku", którą napisała p. Irena Lassotowa. prawic nieznanego wie!sza zmarłego Ka-

Ponieważ każdy prawie Jędrek jest rola Łepkowskiego (adwokata krakow­
dzielnr i- sprrtny :wi~c j ten Jędruś postano skiego), który w roku 1915 wydał zbiorek 
wH wyjść na spotkanie Nowego Roku, aby poezji p. t. „Szlakiem legjonów". 
uzyskać' od "ll·iego dla swych najbliższych, Poeta przypomina scenę, która w ro-
rok szczęścia i pomyślności. kll 1914 rzeczywiiŚcie się rozegrała w noc 

Kiedy już dowiedzą , się dzieci historji wigilij11<~ w okopach w · Rafajłowej i Zielo­
c~łopca, naj~tarszy lit.erat P?lskj p. Wacław I nej .. kiedy i:io jednej, str.onie zajmo\~a~y po­
S1-eroszcwsk1 wygłosi pow1tame Nowego zycie bataliony leg1onow, po drugiej stro­
Roku. t I ni.e Moskafc, w których szeregach nie 

Nowy Rok przyn•iesie dzieciom ciekawą brakło oficerów i żołnierzy Polaków: 
audycję pióra utalentowanej autorki p. Ewy świerkowe drzewko, ścięte w lesie, 
Zarembiny }l. t.: „Wczoraj o północy". Starym zwyczajem, w iskier snopkach 

Poza tem nadane będą programy tlla S;im major Roja w ręku niesie, 
dzieci z innych stacyj polskich. · Stawia wysoko na ol<opacll, 

KONCERT ORKIESTRY. 
Dziś, we środę, dnia 31. grudnia po 

po południu transmituje rozgto~nia lóclkza 
„Połskic~o Radja" -koncert ork·iestr,.v P .. R. 

A potem jasne świeczki :płoną 
:Nad Rafajło"Wą i Zieloną. 

A gdy w szeregach pol!!ikich zabrtmiała 
kol~'d a „Wśr{1d nocnej cisży", w przeciw­
nych oko~ach, _ w mrocznej dali t.a sama 

: 

melodja, tej samej kol~dy słowa popłynęły 
przez śnieżne pola. 

Słysząc ten śpiew u Moskali, major Ro· 
ja zwrócił się do przeciwnika z zapyta­
niem, skąd z jakich stron pochodzi i sam 
mu si~ przedstawił. 

„Z Krakowa rodem matka moja" -
„A ja z gubernji jestem Mińskiej": 
Tak się poznali major Roja 
I sztabskapitan pan Kwieciński. 
Kraków i Litwa, wielkie słowo: 
Zielona w walce z Rafajłową. 

I tak oto w noc wigilijną roku 1914 pł)'· 
nęla jedna kolęda nad wrogierni okopami. 
A po kilku dniach, gdy zagrzmiały znowll 
strzały, gdy przerwana zaczęła się bitwa 
sztabskapitan Kw·ieciriski padł ugodzon ku· 
I~.:. Padł z okrzykiem: „Niech żyje Polska, 
bracia moi·!" 

Wzruszający ten wiersz wygłoszony zo· 
stał ze stacji krakowskiej na tle dekora. 
ej-i akustycznej z udziałem chóru męskiego, 
śpiewającego kolędę oraz muzyki, któr1 
odtworzyła odgłosy 1)itwy dalekiej. 

~ 1f. 4 

W pierwszy dzie11 śwląt radjostaCj.1 
krakowska nadała na wszystkie stacje pol­
skie, a więc i na Łódź oryginalne słucho­
wisko dla dzieci i młodzieży „Betleem ra­
djowe" póra Bronisława Dąbrowskiego : 
Władysława Kaczm;nskiego, dwu artystów 
teatru miejskiego w Krakowie. 

P. Br. Dąbrowski jest jednym z nielicz 
nych autorów, którzy ta!ent &Wój syste· 
matycznie oddają na ushigi radja w zakrc 
sie słuchowisk dla młodzieży. 

Polot fantazji, realistyczne ujęcie tema 
tu i hum_or zapewniły duże powodzenie je­
go poprzednim słuchowiskom, których sta­
cja krakowska kilka iuż wvkónab w ci~gu 
ostatnich ·dww lat. · 

t 
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Dziś i dni następnych I Dziś i dni następnych I 
Wspaniałe arcydzieło filmowe według rozgłośnej powieści VICKI BAUM „Dr. chem. Helena 

Willfiir", która się ukazała w warszawskich pismach p. t. „STUDENTKA" p. t. 

Następny program : 

"Księżna 
Tarakanowa" 

R 
SŁODYCZ ZWYCIĘSTW A 

Początek seansów w dni pow· 
szednie o godzinie 5.20, 7.15, 
i 9; w dni świąteczne o godxi-

Nastrojowy dramat erotyczny na tle walki kobiety wykształconej z przeciwieństwami losu. 

UL. KILINSKIEGO 123 i{ó~~;~t OLGA CZECHOWA, ELZA. TAMARA i IGO SYM 225 nie 3, ;, 7 i 9. 

Do akt Nr. 3000-1930 r. 
OGLOSZENIE. 

. Komornik Sądu Grodz~ego w Lodzi, LEON 
WĄSOWSKI, zamieszkały w Lodzi przy ulicy 
Narutowicze Nr. 10, na zuadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, ze w dniu 15 stycz11ia 1931 roku od godz. 
10-ej rano w Lodzi przy ulicy Piotrkowskiej Nr. 22 
~dbędzie się sprzedaż z przetargu publicznego ru­
t·homości, należących do firmy „A. Krotsztejn i Ch. 
Gurke" i składaj11cych się z towaru, oszacowanego 
na eumę zł. 550. · 

Komornilt LEON WĄSOWSKI 
Lódź, dnia 30 grudnia 1930 r. 

,mr----.:1 Dził l dni na•teapnyc;T"' 

C:z:arująca para kochanków : 

upojona Bernica Claira 
i wytworny Alexander Gray 

w największym filmie sezonu 

No, no, Nanette 
(Kobieta ·na Marsie) 

Najpiękoiejsze melodje ! Najaubtel­
uiejsze barw7 ! Niebywałe bogactwo 

wystawy I Frapuj,ca treść l 

NADPROGRAM: 

"Plełń dźungU" Dźwląkowy 
dodatek kre•kowy. 

Początek seansów o godz.4.30, w sob. 
11iedz. i świfCta pDr•nki oq godz. 12-ej 
w południe po cenach najnii:szych 

75 gr. i 1 zł. 

Oo akt Nr. 3551-1930 r. 
OGLOSZENIE. 

Komornik Sądu Powiatowego w Lodzi, ADAM 
LAGODZIŃSKI, zamieszkały w Lodzi przy ulicy 
Kilińskiego Nr. 55, na zasadzie arL 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 2 stycznia 1931 roku od godz. 
10-ej rano w Lodzi przy ulicy Przejazd Nr. 46 
odbędzie się bprzcdaż z przetargu publicznego ru­
chomości., należQcych do Mojżesza Szepskiego i 
składających się z mebli i inn. oszacowanych na su· 
mę zł. 1.100. 
Łódź, dnia 3 grudnia 1930 r. 

Komornik ADAM ŁAGODZIŃSKI 

I-azy dźwiękowy kinoteatr w Łodzi 

,,IPLERDle'' 
Narutowicza 20 

d1ij i ch1i następnych! 

rasriczne dzieje roku 1905, symfonj1. 
miłości i po;więcenia 

na sybir· 
pierwszy 100 proc. dźwiękowiec polski 
którego pretnjerę w warszawie pall 

· prezydent rzeczpltej polskiej zas:::czy­
cił sw, obecnością, co wyświetlamy 

w specjalnym nadprogramie. 

obsada: 

jadwiga smos~rska, acłam brodzisz, 
bogasław samborski, mieczysław fren­
kiel, mira z•mióska, kazimłerz ja-

atian, eugenjusz bodo i inni, 

początek o god:r;. 4, 6, 8 i 10 wiec1. 
passepartout prócz urzędowych nie­

ważne. 

' 

Do akt Nr. 757-1930 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Powiatowego w Brzezinacl1, WA-
CLA W KQSZELIK, zamieszkały w Brzezi· 
nach, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 12 stycznia 1931 roku od godz. 
10-ej rano w Brzezinach przy ulicy Sienkiewicza 
odbędzie się sprzedaż z przetargu publicznego ru· 
chomości, należących do Maurycego Frankensztajna 
i składających się z 50 garniturów męskich, oszaco­
wanych na sumę zł. 500. 
Brzezinv. 29 itrudnia 1930 r. 

Komornik: WACŁAW KOSZELIK. 

I Mii\tiOZA 

Do akt Nr. 2912-1930 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Powiatowego w Lodzi LEO.N 
WĄSOWSKI, zamieszkały w Lodzi przy ulicy Na­
rutowicza Nr. 10, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza. że w dniu 9 stycznia 1931 roku od godz. 
10-ej ram> w Lodzi przy ul. Cegielnianej Nr. 37 i 51 
odbędzie się sprzedaż z przetargu publii:znego ru· 
choruości, należących do )1endła Oi;bacha i składa­
jących się z maszyny drukarskiej i kaszty z trzcion· 
kami i mebli, oszacowanych na sumę zł. 1070. 
Lódź, dni11 30 grudnia 1930 r. 

Komornik: LEON WĄSOWSKI. 

I ul. Kiliń•kiego 178 · 1 Dziś po raz ostatni! 

Niewinny Grze.eh 
W rolach głównych: 

COLLEN MOORE . 
i ANTONIO MOREN.O 

Nadprogram: DODATEK DŹWIĘ.(OWY. 

Początek seansów w soboty, niedziele i święta o godz. 3.30. 
1713 w dni powszednie o godz. 5.30, 7.30, 9.15, 

Następny T • · • L k. " w rolach 
program: ;, a Je nica e arza głównych 

Marja Gorczyńska, Kazimierz Juno za-Stępowski, Zhyszlto Sawan, L. Solski. 

Do akt Nr. 3538-1930 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Powiatowego w Lodzi, ADA.c'\1 
LAL,ODZIŃSKI, zamieszkały w Lodzi }lrzy ulic) 
Kilińskiego Nr. 55, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 2 stycznia 1931 roku od godz. 
10-ej rano w Lodzi przy ulicy Piotrkowskiej Nr. 6-t 
odbędzie się sprzedaż z przetargu publicznego ru· 
chomości, należących do Bera Lichtenberga i składa­
jących się z mebli i inn., oszacowanych na sumę 
zł. 1.999. 
Lódź, duia 2 grudnia 1930 r. 

Komornik ADAM LAGODZIŃSKI 

Do akt Nr. 3803-1930 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Powiatowego w Lodzi, ADAM 
JAROSZYŃSKI, zamieszkały w Lodzi przy ulicy 
Pframowicza Nr. 7, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
Ggłasza, że w dniu 10 stycznia 1931 roku od godz. 
10-ej rano w Lodzi przy ulicy Drewnowskiej Nr. 9:i 
odbędzie się sprzedaż z przetargu publicznego ru­
chomości, należących do Józefa Ronke i składafo· 
cych się z mebli i mąki, oszacowanych na sumę 
zł. 870. 
Lódź. dnia 29 ąudnia 1930 r. 

Komornik: ADAM JAROSZYŃSKI. 

•Do akt Nr. 3638-1930 r. 
O ·G L O S Z E N I E •. 

K-0mornik Sądu Powiatowego w Lodzi, STANI­
.3LA W DULKOWSKI, zamieszk. w Lodzi przy ulicy 
.\1. I. Maja Nr. 34, na zasadzie art. 1030 ,U. P. C. 
ogłasza. że w dniu 7 stycznia 1931 roku od godz. 
10-ej rano w Lodzi przy ulicy Zawadzkiej Nr. 20 
odbędzie się sprzed11ż z przetargu publicznego ru­
chomości, należących do fim1y „L. Rozentl1al" i 
składejqcyrh się z pianina czarnego, oozacowanego 
na sumę zł. 700. - 1 ' •· · 

Lódź, dnia 16 grudnia 1930 r. . . 
Komornik STANISLA W DULKOWSKf 

Do akt Nr. 600-1930 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Siidu Powiatowego w Lodzi, 
JAROSZYŃSKI, zamieszkały w Lodzi przy ulicy 
Piramowicza Nr. 7, na :r;esadzie a(t. 1030 ·U. P. C. 
ogłasza, że w dniu 7 &tycznia 1931 roku od godz. 
10-ej rano w Lodzi przy ulicy Ogrodowej Nr. 5 
odbędzie się sprzedaż z przetargu publicznego rn· 
chomości, należących do Marji Sc.idy Guci i Szmula 
małż. Rozenbergów i składających się z przyborów 
ślusarskich i L p„ oszacowanych na sumę zł. 3945. 
Lódź, dnia 29 grudnia 1930 r. . 

Komornik: ADA:'.\i JAROSZYNSKI. 

Nasze najbliższe priebojowe erogramy ! 

KRÓL ~;EBRAKÓW" W rolach głównych: 
" ~ ' Denis King, człowy 

aktor teatrów Ziefielda w Nowym Yorku i Janette Mac Donald. 

P d M•ł ' .,, Maurice Chevalier i ,, ara a I OSCI Janette Mac Donald 

„Pieśniarz Paryża" Maurice Chevalier 

BIAŁE CIENIE'' Naquel Tores i Monte Blue Reż. 
" sły.:nego V an Dyk twórcy filmu Poganin 

R • H }J d" Międzynarodowa obsada wybitnych gwiazd ,, ewja o ywoo ekranu i SCef!• Konferansjerkę i ~piosenki 
w ięzyku polskim wykona Karol Hauusz 1 Hanka Ordonowna, 

U • O '' Kosztem :l miljonów dolarów udźwiękowia-" p1or W perze ne największe arcydzieło mistrza maski, 
Lon Chaney'a wg. pow. GASTONA LEROUX. 

r.;..•Y.:-• '-""'sł'' :· ,.,~„·-•~'l~ ': 

I Do akt Nr. 3062-1930 r. 
OGLOSZENI.E. 

Komornik Sądu Powiatowego w J,odii, ADAL'u 
ŁAGODZIŃSKI, :i;amieszkaly w Lodzi }lrzr ulicy 
Kilińskiego Nr. 55, na zasadzie art. 1030 U. P. C. 
ogłasza, że w duiu 7 stycznia 1931 rolm od goda. 
10-ej rano w Lodzi przy ulicy l\'urutowicza Nr. 3 
odbędzie się sprzeda:i; z przetargu puhlirmC'go n;. 

chonwści, należących do firmy „_:l\atai1 '\\-o!kowk.a 
i S·ka'• i składających i:.ię z 10 ;ztuk popdiuy ba­
wełnianej na koszule, oszacowanych na omnę zł. 700. 
Lódź,. dnia 18 grudnia 1930 ł'. 

Komornik AD_\.:\f J,_\GODZIŃSK.l 

Film czarowuyen melodji, pieśni 
i sentym~utu l 

CIEBIE TYLKO 
KOCHAŁEM 

Dramat osnuty ną. tle obecnych sto­
aunków, emancypacji kobiet i-li-:::i:nvch 
tragedii domowego, ozoiskllo Pod'wójne 
Życie artystki. Triumfy i blichtr Życia 
ciągną na s;:enę, :i:aś miłość matki do 

dziecb i męża. 
W rolach główuych: 

Mady Christians; Hans Stiiwe 
NADPROGRAM: Kr~sko.wa komedja 
Fleischer• p.t .• J.ak to mi o lai-i:rn bywa" 

oraa aktuclności „ kraju. == Ceny miejsc popularne! === 
Pocz\telc w dni pows:z;ednie o g. 4.3J 
w soboty, niedziele, i świ~ta o g-. 1-ej. 

D~.WiĘi.>CO'\ti.i.:'. 

Grand-Kino 
DZIŚ PORAZ OSTATNI! 

Bożyszcze kobiet, nie:r;wykły aktor 

Ramon Novarro 
śpiewa uajn~wr.ze przeboje: „SERE­
NADA PASTERSKA", .,Kto to=~ jak 
ty catuje słodko". Marsz starej g,ar­
dji i inne pieś,;i miłosne 1 ro~za!-''.' ' 

w filmie p. t. 

PORUCZN~K 
AR AN!.~ 

Ramon Novarro j<J.l.:o „Por':~z~i·. Ar­
mand" to wysoce atr;;kcyjna !;na=ia 

tego znakomitego artysty. 

NADPROGRAM: 

Murzyńskie tańce i 61;-iew. 

Początek o 4-ej ostatni o 10.15, w so ­
botę, i.iedz. i świ <;cta o godz. 12-ej w 

w poi„ ośtatni o godz. 10.l!. 
Ceny miejsc normalne na' por.-.n':~;' 
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AR BACH-US Narutowicza 1 
Dorocznym zwyczajem zaprasza Sz. 
Bywalców na powitanie Nowego Roku 

Kino· Teatr 

PRZEDWIOŚNIE 
Żeromskieio 74-76. Doja:r;d tram­
wajami 5, 6. 8, ,, 16, do rQCU ~oper· 

p.ika i ZMon111kie10 
Orkiestra symfoniczna pod batutą A. Czudnowskiego. Po~zątek 
seansów w dni powszednie o godz. 4-ej pp. w njc:dt:iele i $więta q godz. 
2-ej PP· Ostatni seans o g. 10-ej wiec1. - Ceny miejsc: I. m. 1.25 gr. 
li. m. 90 gr. i III. 60 gr.-Bilety 'Q)fowe "'!·a.ob ••• piedz. i święta nieważne. 

Na pierwszy nans wsz11\kie mieJsca po 60 sr. 

DZI$ J. DNl NASTePNVCH Il 
wolnej miłości młode pokolenia, ~ I Wielki drąm„t, bc<d11cy bolesną satyrą na ne.s:i:11 roztańczo:11e i hołdujące 11u•dom 

zobaczyć moina w filmie p. t. 

KOBIETY NIE DO MAŁŻEŃSTWA 
Czy ll)aci• tańc111ce 11órki? Powinniście ::oh1u::iyć ten film nad filmy a lepiej po:nacie ducha i cielesne pn.ygody 
waszych dzieci. Ażeby zobaczyć.- trzeba widiieć. - W rolach główn,: JEAN GRAWFORO i ANITA PAGll.: 

W czwart•k, dnia l·iro stycznia 1931 r., w sobotę, 3-1:0 i w niedzi11li;, 4-io o godz. 11.aj rano Poranki dla dzieci 
demonstrowany bi;dzic fili;n p. t. "Znak Zorry" Ceny miejsc: dla dorosłych 50 gr., dla dzieci 20 gr. 

Nasti;pny progr11m; .Byc:erztt miłoatek" 

Dziś .i dDi następnych ! Podwójny szlagierowy program : 
I. u. ~~~~a CORSO 

UW AGA: Ceny miejsc nie podwyinoner 
Początek seans. w dni pown. o 2odz. 4-ej 
W soboty, niedziele i święta o 2odz. 12-ej. 

„SYN WODZA" PAPIEROWY 'KOCtJANEK 
\V spaniały komedio-dramat w 8 aktach. 

Wxruuaj11cy dram•t w 10 alqach. W roli głównej: 

W roli głóWllej: uosobienie bohatentwa, rycerskości i szlachetności Marion Davies, Nils Asther i Jetta Goudal. 
Na r•rwne seanse ceny miojse znacznie zniione 

Orkiestra pod kier. p. Białkiewieza. Tim Me. Coy ci~-:.u Dorothy Sebastian 
Historia pojedynku dwu kobiet o miłość jednego mężczyzny, tysiące 
nieprawdopodobayeh •ytuacji, setki nieporo:z;nmie:i - oto treść tego 

wielkiego filmu. - Na,ti;pny program: „Kat z Pragi" 

Akta sprawy Nr. Z. 340130 r' 

Szczęśliwego Nowego 
Roku! 

WEZWANIE ·PUBLICZNE 
Pn:ewodniczący III-ciego Wydziału Handlowe­

go Sądu Okręgowego w Łodzi na zasadzie art. 4 
Rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej Pol­
skiej .z dnia 23-go grudnia 1927 r. o zapobiega11iu 
upadłości (Oz. L1~ Nr. 3128 r., poz. 20) zawiadamia, 
że firma „Produkcja . Włókiennicza Józef Dawido­
wicz", mieszcząca się w Łodzi, przy ul. Zielonej 
Nr. lOa, wniosła w dniu 11 grudnia 1930 r. po­
danie do Sądu Okręgowego w Łodzi, o udzielenie 
jej odroczenia wypłat i że termin do rozpozna­
nia powyższego podania został wyznaczony na 
dzień 13-go stycznia 1931 r., na godz. 10 rano 
sala Nr. IU, w gmachu ~ądu Okręgowego w Ło­
dzi„ Plac Dąbrow~kieio· Nr. 5 

SALA FlLHAiłMOJ.'łj.f, 1 cl. 213-84 

Niedziel•, dnia 4•go stycznia 1931 
o god:z:. 8.30 wiecz. 

MISTRZOWSKI = 

Życzymy Naszej Sz. P. T. Klijenteli wyrażamy 
serdeczne podziękowanie za poparcie naszego Kra­
jowego przemysłu obuwianego, które dało nam moż­
ność zatrudnienia a tymsamym istnienia setkom ludzi. 

Wieczór operowy 
Udział biorą: 

MARJA 
BUDZISZEWSKA 

Mamy nadziej~ ie nasza Sz. P. Kliientela na.dal 
darzyć nas będzie zaufaniem i poparciem i w tym 
oczekiwaniu uzupełniliśmy nasze składy na nadcho„ 
dzący karnawał w bogaty wybór lakierek 

Primadonna Opery W~rszawslciej (Sopran) 
STANIStAW „ 

GRUSZCZYNSKI 
Pierwuy tenor bohate:-slti Opery Warsz. 

męskich i damskich Wierzyciele ,poWyi$zei firtny ?Jlogą przyl;>yć 
na rozpriw~ sądową, celem udzielenia !:ia.dowi wy-

EUGENJUSZ 
MOSAKOWSKI 

jaśnień. · ·. 
Wice-Prezes (-) J. Ki•zmiszjan. 

pierwuy baryton Opery Warsiawsk1ej 
JAKÓB 

HIRSZFELD 
St. Sekretarz (-) T. Cichecki Kapelmistr:r: i akompanjator 

Odegrane zostaną: 
w kostjumacb i charaktel'yzftcii 

. .RES:t' AUlłACIA. HALKA opera MONIUSZKi Aict 2. 

BARU ZIEAIARilCIEGO. 
AIDĄ opera VERDI'EGO Akt 3. 
LOHENGRIN opeo. WAGNERA Akt 3. 
PAJACE opera LEONCAVALLO Prolog 

Z powaianiem w Łodzi~ przy uL Żeromskiego 39 Bilety nabywać można w Kasie Filharmonji• 

Tel. 221-23 · · Tel. t:l3·23 

Alfred ·Heine MARCIN PRASSEL 
Pomortka 24, tel. 175-74, do­
juc;l b'ani. 4, 8, 14, Składy: 

Unądia pożegnanie starego, a powitanie 

Piotrkowska 98 i 160 w firmie 
Juljuu: Rozner •. 

N R k na które zaprasza sza­
OWegO O U, nownych bywalców 

i kolegów. Duio niespodzianek. 

ZKŁO OKIENN~ !KAŻDY posiadacz RADJA 1 

S ~ inajdzie w biurze naszem zawsze coś nowego dla 
siebie, czy to eliminator dla wyeliminowania przesz­
kadzajacei lokalnej stacji, czy lepsze słuchawki lub 
nowocŻesny elektrodynamiczny głośnik, czy wresz-

ornamentowe, surowe, matowe or•z nlr.leuio budowli, 
diamenty do rżnięcia ukla poleca po cenach nWrid1 

~~ I. OLEJNICZAK, ~?J!~. 1ł 
tf" „ · telefon 130-04 

cie zechce t~nim kosztem zmopernizować swój_prze­
stirzały odbiornik. 

U W AG A : Szkło inspektowe w wielkim wybone. ~ Porady, próby, w•kazówki-bezplatnie 
POLSKIE RADJO 

Jerzy Krzyżanowski, Andrzeja Nr. 4 
Tel. 201„04. 1725 111111111111111111111 

~ 1839 

~Q~ Wytwórnia 

łtef mebli 
Leopolda Miszczaka 

al. Ph-amowlcza Nr. 2 
wejłcle z ul. Cegielnianej 

li 1 
DOKTOR Med. 

~!:!:'!.~!.~ wo~~2?!SKI 
rodz- przyi~ć Jd 3--s na ul. CEGIELNIANĄ 36 

1251
Pomoraka 7, tel. 117.84. tel. :n~.90 

Hallo! Hallo! 
Nad„szły aparaty detektorowe 

na aow~ .-tację war•zaw•ką 
w cenie zł. 30.- komplet wraz 
:z: materiałem i anteną 

Sp04dall•ta ohardb •k6rnych 
l waneryt111nych 165 

LECZENIE ŚWIATŁEM djatermją (lam­
P• ilwarcow\). Badanie krwi i wydzielin. 

Prayjmuje vd g<.di. 8-2, i 6-9 pp. 
w nied:liele 1 święta 9-1 

Dla pań od 6-7 eddzielna poczekalnia 

DR. MED. 

EDWAR,D 

REICI-łER 
Specjalista 

chorób akóroyeh i weneryczoyeh 
Leczenie diatermją. Elektroterapia. 

ul. Południowa 28 
Tel. 201-93 

Od 8-11 rano i 5-9 wiecz. 
w niedzielę od 9-ll pp. 53 

Dla nie:r.amoinyt:b cc;iy lecznic. 

J. 
Dr. med. 

SADOKIERSICI 
stomatolog 

chirurgia ezcz~k, jamy 
ustnej i plastyka 
ngułacja zębów 
rentgenodiagnostyka 

Piotrkowska 164 
'fel. 114-ZO 

przyjmuje od 3-7 pp. 

MALLOJ 

220 
Polecam meble: gabinety, sypialki, 
stołowe, oraz: pojedyóc:z;e meble na 
warunkach dogodn31ch, ceny ai1kic. 
Przyjmuje mobie do odświeżania 
i zamiany. Honoruje asypaty Pol. 
Zw. Zaw. Prac. Ube:z:p. Społ•cznyob. 

Ełektroś-Radjo 
WILLA Hallo! Dzwoń teł. 163-30 „Pogotowre 

krawieckie Kiersza" Zeromskiego 91, 
dochodowa w pięknem połoleniu sklep narożny. Morrentalnie odswieźa 
oraz dom murowany piętrowy, garnitur za zł. 3.-, s1Jkni11 za zł. 2.,j(), 

&!ft' L LE B ł.ódi, ul. Cegielniana Nr. 281 moraa ogrodu owocowego w tern pnlto 7.łł zł. 3.-, łąc:z:nię ~ odebraniem IM „ 5 .!!t 1 odesłaniem. Expressem pierze, far· 
Choroby skórne i wener. tel. l 6-59. znajduje się piwiarnia w ogrodzie b1Jje, przcrabiil, nicuje, sztuczni'.J ceruje. 
ul. Nawrot 2. Teł. 179.39 UWAGA i Pr:r:y okazaniu lJiniej- na sezon lc;tni, z powodu wyjazdu farbujeu1y 1 pierzemy futra spoaobem 

112ello oałoauaia ud11ielamy bc:.rd;::o korzystnie do nabycia. W ia- lipskim. 5.t5 .Oo 10 r. i 4-S w. Dla .ti•ń sfeejabat " k 
11odz. 4-S pt :poł., w niedz. od l -i pp. lO ptvłl. rabaiu domoiq ul. Kilińs iego Nr_ 151, Lbowaki Jan zag\luił leiit)'mac:j~ za-
D~l~a.:_n~i<':.:z:_:11fpt~o~źn~y~c~h~c~e=n~y~ł~e~c:z~n~ia~.:-~U~IS~~~!!~~!!!!!!!!f!!!~!!!!!~!'._~U~i~O~l~p~o~d~a~r:.za~.~-----_;1~8~4:_1 ~~- pomogow, wyda11ą µr:z~z. P.O.P.P. 

Qedaktor naczelnx: Stanisław Walaw!ki. Wy.d&wea: Pra.orowa Spółka. Wyda"°1l.icza 
~~....,..,_._„ ~~.; 

f 

(specjalność: detaliczna sprzedai 
zelówek trwałych na wodę) 

poleca: 

Spółka Szewców 
Piotrkowska 79 

1407 tel. 1.58-38 

,,,,,,,,,,,,,,. ... . -:: „RADIOLA": 
:: PIOTR~OWSKA 88,TEL. 105-34 -
llłlt poleca = 

Radjoaparaty --. -"- 1 cręści, detektory fl/J 
Ut . . -s aw1an1e anten fZI 

"- Pri;eróbk:i aparat~w .,_. 
111111 Ładowanie akumulatorow z od-
... niesieniem do domów. t1'I' 

I ... Najtaniej bo w podwórzu. lffi'JI 

fl.llllllllllllllE 
Sklep 

winno kolonialny :i; koncesją na praw• 
sprzedaży broni i amunicji, istniejący 
w Wieluniu od kilku dziesięciu lat 
:iara:i: do odstą:1ieni.a. 

Wiadomość w Adm. , Hasła Wic­
luńskieg~" w Wieluniu plac Legjoaów 
11. 11.a:i:. pocz, SU. · 

uuzy 
pokój umeblowl\ny z:>raz do wynajęcia. 
Gda.Mka 135, mi ~ s i: lc. 4 I piętro frout. 

G•,rabowski Leoc111rd zai;-ubi! lcgii.y­
ma.:j~ .-::.pomogową Nr. 3::ll'.t4 

Potrzebna 
zdolna ok•p.edjcnt.c;a :i:araz, u.L Br:r.eaiń­
eka !16, Runcza!i:. 129,; 




